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Tendencyjność i krytyka.
Słów kilka z powodu dzieła dra P. Chmielowskiego p. t. 

„Zarys literatury polskiej z ostatnich lat szesnastu .

Wschód słońca o godzinie 3 minut 54
Zachód „, 8,16

Długość dnia godzin 16 mi mit 22
Ubyło 0 „ 22

Nr 153. Dnia 12 lipca,

Możecie być pewni, że przez antypatje dla Julju- 
sza Simona, izba deputowanych przekonana przez 
Gambcttę, powtórzy w całości i bez zmiany prawo, 
które autor „Rcligji naturalnej“ zakwestjonował w 
senacie.

1 wtedy znowu trzeba się będzie wrócić do począt­
ku, co wcale nie jest zabawne, gdyż odłożywszy na 
stronę tę walkę na puste słowa—prawo samo istotny 
postęp uprowadza.

Na nieszczęście kwestje osobiste tak silnie panują 
nad sytuacją, że widzimy ich szkodliwy wpływ na­
wet w sprawach Algieru.

Jedni są zo, drudzy przeciw p. Albertowi Grevy.
O prawdziwych zasadach, o popełnionych nieroz­

wagach, o koniecznych reformach daleko mniej jest 
mowy, jak o obaleniu lub utrzymaniu pana Grevy na 
czele rządu kolonji afrykańskiej.

Ci, którzy pragną go usunąć, zwiększają naumyśl­
nie wieści o kłopotach naszych, nic zważając na to, 
żc w ten sposób trwogę siejąc wywołują ogólną sta­
gnację w interesach.

Stronnicy Grevy’ego przcęiwnie głoszą, że no­
wy Abd-el-Kader jest widmem tylko wymyślonem 
przez reporterów!

A tymczasem największa z naszych kolonij dezor­
ganizuje się i rozstraja.

Nieprzyjaciele zewnętrzni, czatują cy na nasze sła­
bości, cieszą się z naszych klęsk — i starają się pod­
niecić śmieszne i bezzasadne nienawiści między pań­
stwami, które kochać się powinny.

Na szczęście, zdrowy rozsądek publiczny nie jest 
oszołomiony.

Wszystkie agitacje —na powierzchni—nie dostają 
się do głębszych warstw ludności.

Nigdy nikt nas nie przekona, że powinniśmy nie­
nawidzić włochów i podżegaczów praca daremną 
będzie.

Paryż—z przyjemnością konstatuję to—dał znowu 
raz jeszcze jeden znakomity przykład.

Gwałtowności marsylskie nie znalazły w Paryżu 
echa, a jednak wszyscy wiedzą, jaka wielka jest 
liczba wlochów tu gościnne znajdujących przyjęcie.

Mnóstwo rzemieślników, całe korporacje, wszyscy 
kominiarze pochodzą z tamtej strony Alp i nie było 
ani jednej bójki, chociaż wyrobnicy i rzemieślnicy 
obu narodowości spotykają się codziennie przy sto 
łach szynkowni i garkuchni.

W rezultacie^-wiele hałasu o nic!

(Dalszy ciąg. — Patrz nr 151.)
Autor nie czuje, jak stanowczo przyznał niemoc 

w tych, których młodymi nazwał, mówiąc, że no­
we źródła wiedzy, z zagranicy do nas przemycone, 
obudziły młodzieży myśl krytyczną1*. Czy słyszał 
kto, aby drogi ducha naturalnemi były, duch sam i 
umysł zdrowym, który młodzież nie do tworzenia, 
ale do krytyki zachęca?

Krytyka poprzedzająca twórczość nie jest świa­
dectwem postępu, ale tylko niemocy. Że niemoc ta­
ka była i nastąpić musiała naturalnym rzeczy po­
rządkiem po roku 1864, trudno nie przyznać, ale 
chorobliwych objawów szamocącej się bezsilności 
nie należało może brać za otwarcie nowych dróg 
ducha. To też przyrównanie nie istniejącego jakie­
goś przełomu w świecie literackim z czasów, które 
autor w jeden obraz zestawić usiłuje, do zwycięztwa 
rozumu nad ciemnością scholastyczną XVIII wieku, 
jeśli nie jest prawdziwem, to nie jest także zbyt 
skromnem.

Przypomina to inne czasy czyli taką samą chwi­
lową fazę w literaturze francuskiej z drugiej poło- 
|vy i ze samego końca XVII wieku. Kiedy już nie 
|'tało Corneilla, Racina i Moliera, a kiedy ani Wol­
ter, ani Rousseau nie byli jeszcze znani Franeji i 
kwiatu, nastąpiła chwilowa moda napaści na wszys­

tko, co starożytni pisali, uważająca całą literaturę 
klasyczną po prostu za głupstwo, z którą stanowczo* 
zerwać należy.’

Dziwne podobieństwo. Panowie ci, których dzi­
siaj literatura zaledwo zna z nazwiska, zanim sa­
mi światu poznać się dali, zanim ich czytać zaczę­
to (później zaś ani ich znano, a czytać nigdy nie 
zachęto) wymyślać poczęli arcyniegrzecznie na 
Homera, Wirgilego, Horacego, Pindara — niemniej 
na wszystkich francuzów, którzy z literatury staro­
żytnej wzory i temata brali. Doszło do tego, że w a- 
kademji paryskiej na całą przeszłą literaturę, jako 
na jeden stek mrzonek i głupstwa, rzucono wielkie, 
oficjalne anatema.

Poczerń rozeszli się krytycy do domów, zapowia­
dając światu, że nowa epoka już nadeszła i że oni 
właśnie ją inaugurowali. Czem? — pytano cieka­
wie.

-7 Bardzo prostym sposobem — oto zadekreto­
waliśmy, iż wszystko, co pisano przed nami, jest 
głupstwem, a ci którzy pisali, byli głupcami!
na pZ^zn- naIeźy, że łatwy sposób wdrapania się 

A panowie cóż nam dali? — pytano.
— Prosimy czekać cierpliwie.
Oczywiście czekano bez skutku. Ale żył jeszcze 

Bodeau. Wzruszywszy litościwie ramionami, nie wda­
wał się z podobnem odrodzeniem literatury w żadne 
długie krytyki, ale napisał tylko na pamiątkę zdu­
miewającego zdarzenia, maleńki wierszyk, zbyt ła­
dny i trafny, aby go tutaj właśnie nie przytoczyć.

y^Clio vint 1'autre jour se plaindre au dieu des vbrs, 
Qu‘en certain lieu de I'llnivers
On traitait d'auteurs froids, de potties stćriles

d. 5-yo lipca 1881 r.
Lato jest czasem wakacji dla ogółu śmiertelników, 

ale przyznać musimy, że nasi mężowie stanu odwa­
żnie znoszą kanikułę i że wojna przeciw Gambecie 
ani na chwilę nie ustaje.

Obecnie Juljusz Simon rozpoczął walkę przeciw 
prawu o wychowaniu elemcutarnem i skłonił senat 
do przyjęcia większością głosów pewnego artykułu, 
który całą ekonomję prawa tego niweczy.

Widocznem jest, że projekt do prawa, przedstawio- 
7 przez Juljusza Ferry, był najlogiczniejszym w 
iwiccie.

Dzielił on wychowanie elementarne na dwie czę- 
E’Ci: naukę świecką i naukę religijną.

Pierwszą powierzał nauczycielowi, drugą—księdzu.
Pan Juljusz Simon wymógł na senacie prawo, aby 

nauczyciel był obowiązany uczyć dzieci obowiązków 
względem Boga i względem ojczyzny.

Piękne to niezmiernie słowa — ale... zachodzi tu 
pewna kontuzja, której uniknąć chciano.

Teraz potrzeba będzie, aby nauczyciel był ko­
niecznie gorącym wyznawcą religji katolickiej, 
inaczej bowiem nauki jego byłyby w sprzecz­
ności z naukami księdza.

Prawo przyjęte przez Izbę deputowanych nie było 
przeciw-religijne; owszem zachowywało ono i strze­
gło praw kapelana.

P. Juljusz Simon rozumiał to doskonale, ale ponie­
waż upadły z 16-go maja, chcc gwałtem powrócić do 
władzy, używa on przeto tych niewyraźnych formu­
łek czułostkowych i za serce chwytających,które mu 
jednają wszystkie umysły niezdecydowane.

Wystarcza zresztą, aby stronnictwo Gambetty u- 
znawalo przedmiot jakiś .ża biały — ażeby p. Simon 
widział tenże przedmiot czarnym.

Nigdy głębsza nienawiść nie dzieliła dwu mężów 
stanu1

P. Simon, zwykle tak łagodny i słodko-poważny, 
zgrzyta zębami gdy mówi o Gambecie, który mu się 
odpłaca za to głęboką wzgardą...

I za te antypatje płacić musi i cierpieć publiczność 
i rzeczpospolita! . , .

Kiedyż to nareszcie ludzie staną się wyżsi naa te 
Małostki, które tamują postęp!

Les Homers et les Virgils!
„Cela ne saurait ćtre! on s'est mcHptć de vous"
— (Reprit Apollon cn courroux)
O>( peut on avoir dit une telle infamie.!
hisl-cechez les Hurons ou chez les Tapinambcufs'!' \
— Ront e'est a Paris— „Aldus e'est dansun hopi j 

[tai des fans'*'!
— Non e'est au Louvre, en plains academic!—
Czy to sen, czy może przywidzenie, ale czytając 

maleńki ten epigramacik, wydaje się, że Boileau nie 
żył przed 200 laty, ale, że patrzał własuemi oczyma) 
na odrodzenie literatury za sprawą Przeglądu tygod 
z ostatnich lat szesnastu. To sen, ale dowodzi 
tylko, że nihil novi sub sole i żc odrodzenie lite 
ratury za sprawą Przeglądu oprócz wielu przymio 
tów, ma jeszcze jeden, mianowicie: brak oryginalno 
ści, jako objaw.

Czy wyżej opisana, a przez Boileau scharaktery­
zowana faza w dziejach literatury francuskiej wyda 
ła także z łona swego odpowiedniego krytyka, któ 
ryby ją był podniósł do znaczenia społeczno-poste 
powego—wyznaję, że nie wiem.

Jeszcze jedno przypomnienie budzi epoka, przez 
autora w Zarys literatury zestawiona. Oto wystąpię 
niemi taktyką przypomina umierający klasycyzm 
(kto?y nigdy nawet za Krasickiego, klasvcznym ife 
był) z początku bieżącego wieku i ostatnie jego po­
drygi, tańczone podług skrzypek Dmochowskiego i 
Osińskiego.. Zestawienie to nasuwa się prawie gwał I 
tem, choeby tylko jeśli kto przypomni sobie słynna 

! odpowiedź Mickiewicza, jaką dał „krytykom i recen-j 
. zentom warszawskim.u Tem dziwniejsze porównanie,! 
; że tajn kierunek i szkoła gasnące, prądy zużyte i] 
j przeżyte dziwnie podobne do objawów kierunku!

I
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Ci, którym spokój nasz jest solą w oku, chciclibyK 
wszelkiemi silami obalić ministerjum Ferry’ego przedH 
wyborami —ale oddawna nie mieliśmy już ministrówE 
tak zimnych, tak mało namiętnych jak obecnie.

Pracują oni i pragną dobra kraju.
Niech nieprzejednani prawicy i lewicy kłócą sicB 

z sobą jak chcą — oni znajdą zawsze poważną wię S 
kszośe.

Można się różnić w zdaniu co do pewnych szcze m 
golów, gdy się jest wspólnych przekonań co do głó-H 
wnego kierunku rządowego.

Tak więc nie należy się obawiać żadnych zawi H 
kłań, tembardziej, że można być pewnym, iżgorącoS 
zwrotnikowe jakiego doświadczamy powstrzymaj 
najbardziej wojownicze zapały.

Zawsze, cokolwiek przeciw temu różni mówili 
rzeczy fizj’czne mają i mieć będą wpływ istotny mi® 
wypadki tego świata!...

Żle się jest kłócić przy 40 stopniach gorąca w cicg 
niu, a o pobiciu się tembardziej i marzyć nic trzeba® 
przy tej temperaturze,

Zresztą, można powiedzieć, że wobec tej slonecz S 
nej przesady tak.niebezpiecznej dla naszych... ter IM 
mometrów, wszystko milknie, wszystko sie uspa M 
kaja.

Ani jednej nowej książki, ani jednej nowej sztuki S 
Teatra zamknięte.
Wszyscy uciekają na wieś, do kąpiel morskich...®

Zapomniałem!..’. k
Jedyna działalność ożywiona objawia się w żaku | 

pie chorągwi, flag, lampek kolorowych i t. p. na c u 
roczystość 14-go lipca.

Jestto jakiś rodza j szani — a raczej mody nowej. K
Kobiety nasze przepędzają dnie cale nad zcszy-K 

wauiem materyj...
Mężczyźni idą poważnie do hurtowników zakupy £ 

wać -ltrtarnio weneckie... ■ ■
Targi nasze i bazary podobne są do muzeuów cho S 

rąffwi i Paryż już z grubsza się świątecznie przvstni B 
jać zaczyna.

Za tydzień będzie przybrany od stóp do głów!
Wydzierają sobie bilety na okolicznościowe przeć* Is 

stawienia teatraine, myślą wstawać o piątej rano, : a 
by sonie zapewnić miejsce na bezpłatne* wldowis' p 
w teatrze opery.
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rac i ogni sztucznych, któro puszczano w największym 
ścieku tłumów, w każdym jednak razie, gdy Paryż 
bawi się prawdziwie wesoło, jest to pewny znak spo­
koju.

Dzień 14 lipca jedną tylko będzie manifestacją. 
Jules Ltrmmat

Dam więcej!
Groźnem widmem dla charakterów niepewnych są 

pokusy pieniężne; to też odwoływanie się do tych 
środków powinno mieć określone granice.

Przyrzeczenie lepszego wynagrodzenia za jakąś 
pracę nikomu nie szkodzi, wejście wszelako za nie 
w cudze prawa jest aktem dla stron obu niemoral­
nym.

Dorożkarz, biorący naddatek za szybszą jazdę, jest 
w porządku ze swojem sumieniem, chyba konie mo­
głyby mu coś mieć do wyrzucenia; rzemieślnik, wziąw­
szy lepszą zapłatę za pracę nocną, znajduje się wtem 
samem położeniu.

Na podobnych kombinacjach nikt nie traci.
Lecz mamy codziennie na oczach fakta innego ro­

dzaju, nie zagrożone ani ustawą, ani opinją publi­
czną, które jednak przynoszą dotkniętym osobom 
ciężką krzywdę.

Pod kupy wanie sklepów!
Jeżeli pozbawienie kogoś lokalu, tą drogą, jest 

rzeczą przykrą, bo naraża na koszta i niewygody 
przeprowadzki, to zabranie sklepu przekracza miarę 
zwykłą złego uczynku.

Do mieszkania można się przyzwyczaić, jego zmia­
na pociąga za sobą chwilową przykrość i wydatek, 
lecz do sklepu nazwyczaja się publiczność i wyzucie 
z niego równa się odebraniu chleba.

Są w Warszawie uprzywilejowane ulice, a nawet 
strony ulic, gdzie sklepy są wstępne: „Długa44 od po­
łudnia bardzo jest korzystną, gdy jej przedłużenie 
żadnego nie przedstawia interesu, „Wierzbowa44 i 
„Miodowa14 z obu stron mają równe przywileje, „No­
wy Świat14 i „Krakowskie" tylko z jednej.

Nie wdajemy się w przyczyny faworyzowania pe­
wnej dzielnicy, lub trotuaru, zaznaczamy jedynie 
fakt, że są sklepy, w bliskości siebie położone, w od- 
miennem jednak położeniu co do wstępności.

Posiadacz dobrego miejsca może być pewnym, iż 
jego towar nie zostanie na pólkach a dominus dire- 
ctut, dobrze znając tę tajemnicę, każę sobie odpo­
wiednio za ten rodzaj uroku płacić...

Czar powodzenia ma w sobie coś kociego, przy­
zwyczaja się do miejsca, lecz nie do ludzi, dlatego 
posiadacze dobrych sklepów trzymają się ich, jak 
przykuci.

Minęły już czasy, w których właściciele nie podno­
sili komornego stałym lokatorom swoim!

Pamiętamjg przed laty kilku, na Podwalu (który 
niegdyś należał do uprzywilejowanych dzielnic) istniał 
sklep, co blisko lat 40 był na stopie pierwotnego 
czynszu...

Dziś inna wyrobiła się praktyka; właściciele do­
mów co lat kilka podnoszą komorne, a gdy już stru­
na wyciągnięta grozi pęknięciem, sprzedają nieru­
chomość, która pod nowym panem przystraja się a 

szkoły i prądów, które koniecznie „miodem i“ być się 
mienią.

Przytoczmy kilka ustępów dosłownie i z malemi 
komentarzami. Dowiadujemy się tam, jak można np. 
„nieznane dzieła łez krytyki na cudzą wiarę sądzić, 
np. Kalderona na wiarę Boileau, a Szekspira podług 
wyroków Woltera/ Kubek w kubek jakby się brało 
tonifa na wiarę Littre’go, lub Darwina na wiarę 
Buchnera. Albo dalej: „Dmochowski pracował nad 
tłumaczeniem Iljady w epoce, kiedy prolegomena 
Wolta o Homeridach zwróciły powszechną filologów 
uwagę. Nasz tłumacz Iljady tyle tylko o Homerze 
powiedzieć umie, ile w podróżach Anacbarsisa wy­
czytał. Ze wszystkich uczonych o Homerze piszą- 
cych od Wolfa do Benjamina Constant, nikt jeszcze 
nie odwoływał się do powagi Barthelemy44.

Przetłumaczmy ten ustęp z 1828 rokn na język 
1881 roku: „Dr Chmielowski pracował nad apoteozą 
teorii tendencyjności w sztuce w epoce, kiedyjrealizm 
i naturalizm beletrystyczny dawno przeszedł nad ten­
dencją do porządku dziennego. Tyle zaś o nim po­
wiedzieć umie, ile niedokładnie z Taina wyczytał. 
Ze wszystkich zaś krytyków od Taina aż do pana 
Brunetiere nikt jeszcze nie apoteozował tendencyj­
ności na podstawie romansów pani Elizy Orzeszko­
wej.44

Ale wróćmy jeszcze do Mickiewicza. Przy końcu 
już mówi:

„W takim stanie krytyki godne uwagi i budujące 
jest dobre porozumienie sąsiedzkie... Zdanie ks. Go- 
lańskiego przytacza Franciszek Dmochowski, Fran­
ciszka Dmochowskiego przytacza Ludwik Osiński, 
wszv8fktch przytacza Stanisław Potocki, wszyscy 

zarazem zdobywa przychód wyższy, przez nałożenie 
nowych kontrybucyj.

Przeciw tej taktyce nie mamy nic do nadmienienia, 
skoro jest ona wykładnikiem dzisiejszych pojęć, za­
znaczamy tylko fakt, że wartość sklepów przy daw­
nym właścicielu podnosi się o pewną cyfrę, przy 
sprzedaży domu dochodzi do potrójnego quantum.

Innej wszolako jest natury zjawisko, gdy przycho­
dzi człowiek z miasta, nieznany właścicielowi kamie­
nicy i ofiarowuje mu podwójną, łub znaczuic wyższą 
za dany sklep cenę.

Nikt go nie zmuszał... a więc to głos ludu, któżby 
go nie wysłuchał!

Ależ i panowie feodalni serc kamiennych nie mają.
Działać bez uprzedzenia posiadacza o tem, co się 

stało, byłoby niegodnie, więc stan rzeczy komuniku­
je się, komu należy i... aut—aut.

Jeżeli dawny lokator przyjął warunki, kwestja prze- 
staje być skomplikowaną, do czasu, w którym znów 
ktoś nie zaproponuje wyższego czynszu.

Gdy, w miejsce poprzedniego, wchodzi nowy mie­
szkaniec, położenie prawne ulega pewnemu określe­
niu... robi się kontrakt, gwarantujący prawo przyby­
sza... beatus qui tenet!

Nie wchodzimy w szczegóły stosunku; zdarza się, 
iż właściciel domu traci w ten sposób dobrego czyn- 
szownika, otrzymując w jego miejsce niewypłacalne­
go; zdarza się także, iż i ten ostatni na manipulacji 
nie zyskuje, zwłaszcza, gdy w sklepie, gdzie dawniej 
sprzedawano rękawiczki, zakłada golarnię, lub 
w miejsce narzędzi optycznych wprowadza skład 
materjałów białych i t. d.

Chodzi nam wyłącznie o postać wyzutego z lokalu, 
co nagle z rodziną znajduje się na bruku; nie może 
on się powołać na dawne swoje prawa i w każdym 
domu, gdzie sklep nąjmie, będzie nmsiał przyjąć wa­
runki ciężkie, lub rezygnować ze wstępnego miejsca.

Co to kogo obchodzi?
A jednak rzecz biorąc ze stanowiska moralnego 

jest w tej manipulacji krzywda ludzka, której praw­
dziwe pojęcia ekonomiczne nie rehabilitują.

Czy wina leży po stronic właściciela, czy też przy­
bysza?

Obu stronom wypadałoby ją zarzucić, lecz nie 
w równej mierze.

Sprawcą intelektualnym jest podkopujący, gdyż 
od niego wychodzi pomysł; on kusi w imię własnego, 
często żle zrozumianego zysku; właściciel, dla takie­
goż zysku, tylko plan wykonywa.

Dodajmy, iż są ludzie w Warszawie, co prowadzą 
rodzaj gry na ceny sklepów, to jest spekulacją na 
odstępne; właściciele domów często nic przewidują, 
że sami ofiarą padają podobnego przedsiębiorstwa, 
bo, zyskując ilościowo na komornem, tracą zwykle 
na jakości lokatora.

Gra tego rodzaju w każdym razie jest niemoralną, 
bo zmierza do rujnowania ludzi solidnych, uczciwych, 
co, osiadłszy z firmą w pewnem miejscu, nie chcąc 
jej za nic przenieść w inne, ponoszą ofiary niemożli­
we bo nad siły, dla utrzymania się przy sklepie.

Sytuacja podkupionego w ten sposób jest rozpa­
czliwą; zmuszonym jest opłacić wyższy czynsz i wy­
kupić się z rąk spekulanta.

Nie on jeden wszelako bywa tu dotkniętym; sztu­
cznie podniesiona cena lokalu już nie wróci do po­

przedniej stopy a właściciel nie ma potrzeby sam jej 
obniżać, chyba jakieś przesilenie zmusi go do tego, 
kryterja podobne zdarzają się (widzieliśmy je w Ber­
linie iw Brukselli), ale tu może nigdy nie nastąpią.

Ogół więc na takiej licytacji sklepów najwięcej 
traci a właściciele rzadko, i to jedynie dorywczo, zy­
skują.

Czy niema na to lekarstwa?
Zdaje się, że byłoby w etyce społecznej, tudzież 

w rozumnem pojmowaniu własnego interesu, który 
nie polega na chwili bieżącej, ale rozciąga się na 
stosunek dłuższy, stały...

Właściciele domów powinniby uwzględniać prawa 
nabyte i nie dawać uszu namowom, przynajmniej 
spekulantów, lokatorowio sklepów zaś utworzyć ro­
dzaj związku, w którym gwarantowano by, że jeden 
drugiego podkupywać nie będzie.

W ten sposób zostaliby w szrankach sami speku­
lanci, których ruchliwość nie miałaby już racji bytu.

_______ _ Ad' N'
Zjawiska magnetyczne.

Wczoraj byliśmy świadkami nowych doświadczeń 
p. Donato.

Ofiarowały się na nie dwie najczulsze z osób zba­
danych przez magnetyzera, pp. R- Gl. uczeń szkoły 
handlowej i J- T. oficer pułku litewskiego.

Ten ostatni, który na przedstawieniu publicznem 
w niedzielę pierwszy raz wystawił się na wpływ p. 
Donato, okazał się tak wrażliwym, że udają się na 
nim doświadczenia właściwe tylko wysokiemu sto­
pniowi bipnotyzmu.

P. Donato, wprawiwszy go w stan tak zwanego 
„oczarowania44 (patrz nr. 150 Kurjera warsz.), kazał 
trzymać jednemu z obecnych.

„Oczarowany44 wyrwał się z wielką siłą i poszedł 
w kierunku oczu, w które się musiał patrzeć.

Zadziwiającem jest nadzwyczaj szybkie zasypia­
nie tego medium; dość jest panu Donato spojrzeć mu 
w oczy, dość rękę położyć na czole a już następuje 
stan nienormalny.

Imię medjum jest Jan.
— Jak panu na imię?—pyta się kilkakrotnie ma- 

gnetyzer po uśpieniu.
— Jean, Jean, Jean—odpowiada medjum.
Po chwili p. Donato powiada:
— Nie, pan się inaczej nazywa, przypomnij pan 

sobie!
Uśpiony zaczyna mówić:
--- Rudolf, Rudolf, Rudolf.
Byliśmy już świadkiem podobnego doświadczenia 

dokonanego nap. R. G., który w stanie magnetycz­
nym zamienił swe imię na „August,44 ale wtedy pan 
Donato wmówił w niego podczas doświadczenia, że 
mu ua imię „August.44

W obecnem zaś, imię Rudolf pojawiło się bez wma­
wiania; objaśniono nam, że na onegdajszem posie­
dzeniu publicznem wmówił je p. Donato w pana J. 
T., więc wczoraj pojawiło się ono tylko wskutek 
przypomnienia.

Ciekawą była „mowa echowa.44
Pan J. T. powtarzał jak echo wszystkie tony śpie­

wane przez p. Donato.

przytaczają Stanisława Potockiego. Zdania te kon­
centrują się na chwilę w Historji literatury Bentkow­
skiego, zkąd w różnych przytaczaniacli kanałem 
dzienników, przedmów i mów pochwalnych do swoich 
źródeł wracają.44

Czy w Zarysie literatury nie koncentrują się wszys­
tkie zdania, jakie kiedykolwiek młodzi postępowcy 
nawzajem o sobie samych, lub o innych wypowiada­
li? Czy nazajutrz nieledwie po ukazaniu się książki 
nie powiedział o autorze pochwalony przez niego 
krytyk, krytykując dzieło, że dr Chmielowski jeden 
tylko błąd popełnił, mianowicie, że mówiąc o wszys­
tkich znakomitościach, siebie samego pominął? Czy 
inny także pochwalony nie odwzajemnił się natych­
miast, nazywając dzieło znakomitem?

Otóż zdania „skoncentrowane wracają kanałami 
pocbwalnemi znowu do źródła.44

Ale następny ustęp Mickiewicza, któremu też słu­
sznie z pewnym rodzajem przekąsu zarzuca autor, 
choć niewyraźnie, że się „wieszczem44 być mienił, 
jest prawie niepodobnym do opuszczenia. Brzmi on:

„Tym sposobem utrzymuje się w Warszawie wcią 
głym obiegu pewna iiczba zdań,.nie mających gdzie­
indziej żadnej wartości, jak na Żmudzi, krążą ciągle 
stare talary holenderskie i orty.44

Możnaż jeszcze przeczyć „wieszczemu44 duchowi 
Mickiewicza? Czy nie przeczuł przed laty 40-ma, że 
w roku 1870 opowiadać sobie będą ludzie poczciwi, 
że Bain, Spencer i Mili, niemniej Comte, Moleschott, 
Vogt, albo choćby i Renan, będą ogłoszeni i uznani 
jako moneta filozoficzna i naukowa ostatniego bicia? 
Czy zdania te nie krążyły i nie krążą, jak na Żmu­
dzi talary holenderskie przed rokiem 1830? 

Dobrze, żs ta słynna Mickiewicza rozprawa nie 
była zapewne znana wszelkim prozelitom pseudo- 
pozytywizmu, bo gdyby byli przeczytali tak dobitne 
i widocznie przeciw nim wymierzone słowa, nie byli­
by odkryli, że w Fanw Tadeuszu znajduje się pier­
wiastek realny, co byle jedynąrzeczą, która go od zu­
pełną) zguby wybawiła.

I znowu można z Mickiewiczem zakończyć jednem 
krótkiem a treśeiwem słowem-

„szczęśliwi!41
Ale idźmy do końca programowej części dzieła. 

Widzimy tam wstąpienie walki na nowe lory i w no­
we fazy, których wcale nie widać ze samego przebie­
gu rzeczy, tylko wierzyć nam wypada na słowo au­
tora: „że w drugiej połowie 1874 roku następuje u 
nas silniejszy nacisk reakcji idealizmu i klerykaliz­
mu (?), przeciwko postępowym, realistycznym, wol- 
nomyślnym (!?) dążnościom44.

Gdzie tak być miało—niewiadomo. W Warszawie 
nie widział nikt czegoś podobnego.

Dowiadujemy się także, iż Przegląd tygodniowy 
w tej epoce upadał powoli i że AZtwa straciła wiele 
z dawnej świetności. Natomiast wytycznym punktem 
nowego kierunku zostało Przypadkiem—
czystym przypadkiem, daty upadkn Przeglądu i A7£- 
wy zgadzają się co do joty z chwilą, kiedy autor i 
jemu sympatyczni wystąpili z tych pism, a—on prze- 
dewszystkiem, przeszedł do Ateneum.

Tymczasem Przegląd, jakiekolwiek są jego po- 
glądy i tendencje, pod względem redakcyjnym sta­
nowczo wyżej dzisiaj stoi, niż około r. 1870, w któ­
rym to pamiętnym reku odkrył Baina, Spencera, Mil.
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Najbardziej zaś uderzającetn było wmówienie w 
p. T., że jest... panną „Leontyną.“

Występującemu w tym charakterze spodobał się 
bardzo kapelusz p. Lucylli, włożył go sobie na gło­
wę, przeglądał się w lustrze i t. d.

Niemniej interesujące były eksperymentu z p. 
R. Gl.

Magnetyzer dał mu szklankę wody i nie pozwolił 
pić...

P. Gl. czynił wielkie usiłowania, aby ją zbliżyć do 
ust, ale nie mógł tego dokonać!

Wreszcie magnetyzer pozwala—pan Gl. pije.
. Magnetyzer każę mu wypluć — wypluwa, a gdy 
wody w ustach zabrakło, powstaje ślinotok.

Stał się on automatem, kompletnie imitującym ru­
chy p. Donato: śmiał się lub wykrzywiał zupełnie, 
według przedstawionego mu wzoru.

Najbardziej jednak uderzającem jest doświadcze­
nie uczucia zimna i gorąca.

P. Gl. trząsł się jak w febrze i opowiadał po przyj­
ściu do siebie, że czuł taiże zimno jakby go lodem 
obłożono.

Po krótkiej przerwie p. Donato zaczął udawać 
znużenie z powodu upału, obcierał pot, zdejmował u- 
branie itd.

Toż samo czynił p. Gl., a w zachowaniu się jego 
były objawy wielkiej nieprzyjemności i niecierpliwo­
ści z powodu żaru: rozpina surdut, zrzuca go, krzywi 
się, chłodzi się chustką...

Nagle p. Donato zaczyna się trząść jakby od zi­
mna: i panu Gl. robi się zimno, drży jakby na wiel­
kim mrozie, chwyta za surdut leżący na łóżku, otula 
się nim i po przyjściu do zupełnej przytomności opo­
wiada, że wrażenia strasznego upału i zimna odczu­
wał w najbardziej typowy sposób.

Pod koniec czasu poświęconego na te próby współ­
pracownik jednej z tutejszych gazet p. B. prosił ma- 
gnetyzera, aby ocenił stopień jego czułości.

P. Donato, jak zwykle, kazał mu ręce oprzeć na 
swoich i obracał wokoło; mniejsza o samo doświad­
czenie, ale wspominamy o niem, aby powiedzieć, że 
B. „dlatego się musiał obracać, iż czuł nacisk z boku 
na szyję, jakby powiew silnego wiatru, a nawet do­
znawał bó u pewnego rodząju“.

Wczorajsze przedstawienie publiczne nie było tak 
ciekawem jak być mogło, gdyż stawiło się bardzo 
mało mediów.

Nie było ani p. J. T. ani Gl. ani H.
Z tego powodu widzieliśmy tylko rzeczy znane już 

Z poprzednich przedstawień.
Nowością było stetanizowanie całego ciała ucznia 

p. K., którego dotychczas p. Donato jeszcze do tego 
stanu nie doprowadzał; po obudzeniu się p. K. nie 
Wiedział co z nim przedtem robiono.

Bronisław Rejchman.

— P. Preobrażeński, młodszy inspektor drukarń 
w Warszawie, mianowany został starszym inspekto­
rem tychże drukarń. Warsz. Dn.

^SbWośaliiEjścbwŁ-
= JW. jenerał - gubernator warszawski raczył 

rozdać w tych dniach przywiezione z Petersburga 
mundury po w Bogu spoczywającym Cesarzu czte-

la, tudzież kilku innych mędrców, aby ich do nas im­
portować.

Dowiadujemy się w końcu jeszcze o jednej zasa­
dniczej prawdzie, mianowicie „demokratycznej , sto­
jącej ostrym murem przeciwko uroszczeniom arysto­
kracji, będącej widocznym znakiem zacofania i zgni­
lizny, a przeszkadzającej demokracji w pracy oko­
ło wykształcenia ludu".

Już z pierwszej części wyciągnąć można wniosek, 
a w tej stanowczo przejść do przekonania, że autor 
chce być demokratą. Co do nas, znamy pojedyncze 
okazy demokratów i arystokratów do dziś dnia cho­
dzących po świecie, ale demokracji i arystokracji, 
jako idei społecznej, jako dwóch obozów przeciwnych, 
a walczących w armji cywilizacyjnego postępu, już 
dzisiaj niema.

Spóźnił się autor o jakie lat dwadzieścia, co zresz­
tą zupełnie jest w duchu stronnictwa, do którego aię 
jawnie przyznaje. i

Demokracja! Piękne, choć stare już hasło. Najszla­
chetniejsza ta idea XIX wieku ustąpiła już z hoty- 
zontu walki społecznej, nie wypowiedziawszy osta­
tniego słowa swego programu. Co po niej nastąpiło 
i co dziś we wszechświecie króluje, zostawiamy do­
myślności autora.

Historji jej rozwoju i upadku nie będziem tutaj 
opowiadali. Powiedzieć tylko należy, że w Niem­
czech grobem demokracji była reakcja biurokratycz­
na z Manteufflem na czele po roku 1848, która ją 
zdusiła, a we Francji cowo d‘etat Napoleona III 
<1852), który ją zdradził. 

rem gwardyjskim pułkom, a mianowicie: litewskie­
mu, ułańskiemu, wołyńskiemu i grodzińskiemu, któ­
rych zmarły Monarcha raczył być szefem.

= Według wiadomości dzienników rosyjskich w pro­
jektowanym nowym kodeksie karnym mają być mię­
dzy innemi następujące zmiany: 1) pogróżki będą 
przyłączone do obrazy słownej; 2) pobicie zaliczone 
zostanie do gwałtu; 3) zniewaga podzielona będzie 
na trzy rodzaje: a) na obrazę osobistą, ói na po- 
twarz, i c) na rozpowiadacie ubliżających wieści; 
4) obraza osobista karaną ma być karą pieniężną do 
rs. 300 lub aresztem do trzech miesięcy albo więzie­
niem do czterech miesięcy; ó) potwarz karana będzie 
karą pieniężną do rs. 500 łącznie z aresztem do mie­
sięcy trzech lub wiezieniem do ośmiu miesięcy; 6) u- 
myślue rozpowiadanie wieści ubliżających podlegnie 
karze pieniężnej do rs. 300 i trzymiesięcznemu a- 
resztowi; 7) prawo dochodzenia obrazy osobistej (ale 
nie potwarzy) ograniczone zostanie terminem mie­
sięcznym; 8) rozdział dotychczasowego kodeksu o sa­
mobójstwie i pomaganie do niego zostanie zupełnie 
usunięty; 9) namawianie i pomaganie do samobójstwa 
osobom działającym bez pojmowania (małoletnim i 
umysłowo chorym) zaliczone będzie do zabójstwa;
10) zabójstwo zamierzone zostanie podzielone na dwa 
rodzaje: a) na zabójstwo zupełnie rozmyślne i 6) na 
zabójstwo, popełnione w uniesieniu i rozdrażnieniu;
11) kara za rozmyślne zabójstwo ma być złagodzona 
w takich razach, kiedy powodem do targnięcia się na 
cudze życie były obrazy albo gwałt ze strony zabi­
tego.

= Nowosti donoszą, iż władza wyższa uznała za 
możebne używanie aresztantów do robót w fabry­
kach i zakładach osób prywatnych poza obrębem 
więzień, z tym tylko warunkiem, ażeby odległość 
więzienia od miejsca, gdzie są prowadzone roboty, 
nie przenosiła dziesięciu wiorst i ażeby zachowane 
zostały odpowiednie środki ostrożności.

== Gazety petersburskie donoszą, iż przedstawio­
ny przez jeden z uniwersytetów projekt podziału 
kursu akademickiego na semestry, na wzór zagra­
nicznych uniwersytetów, znalazł podobno uznanie i 
sympatyczne przyjęcie w ministerjum oświecania.

= Na kolei warszawsko-petersburskiej wprowa­
dzone zostały nowe wagony sypialne, zaopatrzone 
w bieliznę i wszelkie dogodności, przy których znaj­
dować się ma specjalna służba; cena za miejsce 
przewyższa na całej linji cenę biletu klasy pierwszej 
O pięć rs.

= Dyrekcja dróg żelaznych warszawsko-wiedeń- 
skiej i warszawsko-bydgoskiej uwiadamia, iż opłata 
za przewóz kukurydzy ze stacyj dróg południowo- 
zachodnich: Kuczurgau, Tyraspol, Bendery, Bulbo- 
ka, Irany, Kiszynicw, Hraszeny, Kałarasz, Korne- 
szty i Pyrlica do Aleksandrowa i Warszawy war- 
szawsko-wiedeńskiej transito została obniżona.

= Zmarły niedawno w Wilnie dr Ludwik Lacho­
wicz zapisał testamentem dom swój w Wilnie, war­
tujący 6O,0C0 rubli, wileńskiemu Towarzystwu do­
broczynności; część dochodu, a mianowicie 1,000 ru­
bli co rok przeznaczoną zostaje na stypendja dla stu­
dentów medycyny, któregokolwiek uniwersytetu, by­
le pochodzących z t. z. gub. północno-zachodnich.

= W dniu 3 b. m. Jks. biskup Kuliński w Kiel­
cach udzielił święceń następującym alumnom miej­
scowego seminarjum: na stsMjakona: Sikorskie­
mu Józefowi; na kapłanów: Waśkiewiczowi Piotrowi, 
Długoszczuskiemu Juljanowi, Toczyłowskiemu Anto­
niemu, Rogalskiemu Karolowi, Chwistkowi Janowi, 
Zamarzlikowi Janowi, Garczarczykowi Antoniemu, 
Twardokeusowi Ludwikowi, Zamojskiemu Stanisła­
wowi i Nowickiemu Lucjanowi.

= W duiu 24 czerwca r. b. odbył się w Radomiu 
akt uroczysty zakończenia roku szkolnego, na któ­
rym otrzymali patenta dojrzałości następujący 
uczniowie: Daniewski Włodzimierz (z medalem zło­
tym), Fiorkowski Stefan, Geede Emil, Górnicki Mar- 
jan, Janeczek Antoni, Jasiński Tadeusz, Kobyliński 
Józef, Kozłowski Stanisław, Konczykowski Ludwik, 
Kruszyński Marjan, Morzycki Feliks, Nawojewski 
Edward, Piasecki Bogdan, Skwara Piotr, Suffczyń- 
ski Romuald, Suligowski Paweł, Swieżyński Fran­
ciszek (z medalem, złotym), Swieżyński Władysław, 
Witkowski Antoni, Zaleski Edmund.

— Bank polski rozpoczął wydawanie kuponów 
do biletów wewnętrznej pięcioprocentowj premjowej 
rosyjskiej pożyczki.

= Warszawska komora składowa zawiadomiła 
władzę policyjną, iż sprawy wynikłe wskutek wy­
krycia niebanderolowanegu tytuniu winny, stosownie 
do decyzji departamentu dochodów niestałych mini- 
sterjum tiuansów, podlegać sądom według ustawy 
celnej.

= P. oberpolicmajster rn. Warszawy, jenerał ma­
jor O. J. C. M,, wyjechał w dniu dzisiejszym na pię- 
tnastodniowy urlop; zastępować go będzie p.erwszy 
pomocnik, pułkownik Poleuow.

= Izba sędziego pokoju X oddziału m. Warszawy 
z dniem 8 lipca r. b. przeniesioną została z Podwala 
na ulicę Dobrą pod nr 25.

= Jutro, o godzinie wpół do ósmej wieczorem, 
w sali magistratu odbędzie się pierwsze posiedzenie 
komitetu kanalizacyjnego.

= Sekcja kas pożyczkowych cyrkułowych dla 
rzemieślników i robotników, przy warszawskiem To­
warzystwie dobroczynności, uprasza redakcje pism 
warszawskich, posiadające jakiebądż fundusze na 
ten cel przeznaczone, o jaknajśpieszniejsze złożenie 
tych funduszów w redakcji Kurjera Warszawskiego, 
a to celem przelania ich do ogólnej sumy. Również 
osoby, które deklarowały pewien procent na kasę od 
sprzedaży, zecheą uczynić toż samo. Ogłoszenie w pi­
smach ich oferty nie czynione byłoprzecież dla czczej 
reklamy...

= Otrzymujemy właśnie list od p. Donato, zawia­
damiający nas, że w piątek da przedstawienie z któ­
rego dochód przeznacza w części na kasę poży­
czkową dla rzemieślników a w części dla pogorzel­
ców Mińska; list ten pomieścimy jutro.

= Z literatury.
* Niedawno wyszle z druku dzieło prof. A. Pawiń- 

skiego, p. t. „Portugalja (listy z podróży)* tłumaczo­
ne jest obecnie na język portugalski.

Według wiadomości podanych przez dziennik li­
zboński Diario de Hoticias, przekładu tego dopełnia­
ją Consiglieri Pedroso i Goncalves Yianna, dwai zna-

Jakie fazy ona u nas przeszła i gdzie jej ko­
niec naznaczyć należy — także wyłuszczać nie bę­
dę, a to mianowicie, odwołując się do słów samego 
autora, który twierdzi bardzo słusznie, że: „jeśli nie 
można prowadzić dyskusji w pewnym przedmiocie 
z zupełną swobodą, to lepiej się wstrzymać od za­
bierania głosu*.

Mniemam także, że autor jeśli jest rzeczywistym, 
choć spóźnionym demokratą, nie zecbce przecież 
dzisiejszych rządów rzeczypospolitej francuskiej lub 
żydowskiego liberalizmu w Niemczech, brać za dal­
szy ciąg, lub odrodzenie idei, którą bardzo ceni, co 
robi słusznie, ale której nie rozumie, co jest niesłu­
sznie.

I oto stało się z demokracją tak samo jak z Com- 
tem i Darwinem, których nadzwyczaj kochali czule 
nasi pozytywiści, ale których nigdy nie czytali, więc 
i rozumieć nie mogli, — co również jest niesłusznie.

Ale i tego błędu i spóźnienia przyczyny szukać 
należy częściowo w tem, że wiele pożytecznych jest 
dzieł, nieznanych jeszcze autorowi, w znaczniejszej 
jednak części znowu w tem, że nie naśladuje Heine­
go i nie wyszedłszy poza obręb ciasnych i cuchną­
cych ulic, nie obserwuje sam tego „chłopa", o któ­
rym mówi tak czule, do którego wykształcenia wziął­
by się niebawem (gdyby mu arystokraci nie prze­
szkadzali), ale z którym najwidoczniej nie raczył się 
poznać dotychczas.

Jeśli zwalczywszy już zapory arystokracji, zbliży 
się autor do tego ludu dowie się wielu nowych dla 
siebie rzeczy.

Więc najpierw, że źródeł tradycji tudzież źródeł 
przesądów i zabobonów nie koniecznie szukać nale­
ży tam, gdzie się przesąd autorowi przedstawia, ja­
ką człowiek jadący w herbownej karecie, i roszczą­
cy ztąd pretensję, że ulepiony jest całkiem z innej 
gliny, jak reszta ludzi, ale że najsilniej trzyma się 
tej części społeczeństw a, które autor zaprzyszły ma- 
terjał postępu uważa.

Jak poszanowanie tradycji nic nie szkodzi cywi­
lizacji, nawet pozytywnej, tak przesądy nio są złem 
wynalezionem dopiero przez Przegląd tygodniowy, 
ale ziem, z którym cywilizacja nieco dawniej już 
walczyć się ośmieliła niż od r. 1866, który jest pa­
miętną datą założenia tegoż pisma.

Siła tradycji bez przymieszki zacofania i przesą­
du, jest twórczą, siła zaś przesądów jest pokrewną 
w skutkuch do internacjonała, bo jest destruktywną.

Walka zaś z tym ciemnym ludem i czarnym prze­
sądem o wiele jest trudniejsza, jak ze „Starą pra­
są", bo tam nikt Przeglądu tygodniowego nie czy­
tuje.

Nie szukajmy daleko. Oto siła twórcza tradycji 
wydała ze siebie Mickiewicza i z nim rzeczywiste 
odrodzenie literatury; zacofana siła przesądu zrodzi­
ła rok 1846 w Galicji. A jak nazwać silę, czyli <cy- 
sileJc raczej, który nic nowego nie tworząc ani da­
jąc, pragnie obalić to co zastał, czego sam stworzyć 
nie umie i czego nie pojmuje?

Zostawmy nazwę do wyboru tak autorowi, jak 
czytelnikom.

(2J. c. n.) Adam Goraj,



ni antorowie portugalscy, którzy sio sami po polsku 
nauczyli...

P. Pedroso pisał niedawno do Oskara Kolberga 
list powtórzony w Tygodniku Illustrowanym, w któ­
rym oddaje bold nauce polskiego etnologa...

Dobry to początek, byleby tak poszło dalej!
Portugalja słynna jest z odkryć — może więc od­

kryje dla swoich bliższvch i dalszych sąsiadów język 
polski...

Ukazała się w diuku rzecz Józefa Kirszrota 
P- t. „Myśl b<inku hypotecznego14, w której wykaza­
no pożytek z uruchomienia wartości, złożonej w do­
mach ua prowincji, nadto z utworzenia instytucji u- 
dzielającej kredytu fabrykom.

Autor, rzuciwszy okiem na rozmaite w tym przed­
miocie powstałe projekty, rozbiera ustawę „warszaw­
skiego banku hypotecznego14 w zestawieniu z tego 
rodzaju instytucjami za granicą i wykazuje szansę 
istnienia podobnego banku za granicą.

* W Wiedniu u Hoelzla wyszła w polskim języku 
obszerna „Mapa Palestyny czyli Ziemi Świętej14 któ- 
ią według B. Kozenna opracował p. Bronisław Gu- 
stawicz, profesor gimnazjum św. Anny w Krakowie, 
znany z gorliwego a umiejętnego współpracownictwa 
w „Słowniku geograficznym1*.

* Tygodnik romansów i powieści w ostatnim nu­
merze rozpoczął powieść p. t. „Która z nich jest jego 
żoną“, oryginalnie napisaną przez Janinę.

* Czasopismo La Semaine podaje przekład utwo­
ru Asnyka „Le roi Juba“ .

= Z teatru i muzyki.
* Dziś w teatrze letnim „Mignon14 z p. Machwicó- 

wuą w tytułowej roli.
* „Izrael na puszczy44, dramat biblijny p. Juljusza 

Łętowskiegn. wystawiony będzie w dniu jutrzejszym 
po raz pierwszy.

* Pogłoski o bliskim przyjezdzie pani Modrze­
jewskiej są, o ile nam wiadomo, nieuzasadnione.

Znakomita artystka zamierza przybyć do Warsza­
wy na występy gościnne dopiero w styczniu roku 
przyszłego.

* Józef Rychter przybył w tych dniach do War­
szawy.

* „Donna Juauitta44.
Pod tym tytułem przedstawianą jest od kilku dni 

w Bellevue, najnowsza operetka Souppe’go.
Rzecz ta popularnego maestra cieszyła się wiel- 

kiem powodzeniem w Niemczech całych, a obecnie 
przejść ma na deski paryskie, gdzie też niezawodnie 
doczeka się sukcesu.

W „Donnie Juanieie44 występują wszystkie zalety 
Souppe’go: muzyka jest żywą, melodyjną, często peł­
ną humoru a nieraz i do podniosłejszego dostrojoną 
tonu, jak przystało na kompozytora: „Dichter und 
Bauer11.

Zespolona ściśle z tekstem iście krotofilnym i saty­
rycznym w miarę, tworzy ona całość wdzięczną, 
sympatyczną.

Rzecz przystojnie wystawiona idzie z niekłamaną 
werwą, chóry spełniają swoją powinność zgodnie 
z taktem—soliści walczą o lepsze.

W ich gronie wyróżnia się przed innemi pani 
Szirerowa grą sprytną i czystym śpiewem.

Szarżowaną scenę aktu ostatniego podnosi pani 
S. dowcipnemi szczegółami.

Pożytecznie pracują: pani Macharzyńska, pp. 
Rzecznik, Jej de i Feliński.

I wszystko byłoby dobrze — gdyby nie rozwał­
kowanie trzyaktowej partycji na cztery akty!

Jak nas objaśniono, dzieje się to gwoli silniejszej 
konsumcji piwa w międzyaktach.

Tak względy artystyczne tłumi... „bez uszanowa­
nia44 gastronomj a!

A zdawałoby się, iż powinno być przeciwnie?!
* Dziś w Alhambrze po raz pierwszy „Król re­

porterów44, krotochwila Izydora Oracza z muzyką 
p. Sonenfelda.

= Art. nad.
Szanowny redaktorze!
Z powodu artykułu p. t. „Język polski w kościele 

ewangelickim44, zamieszczonego w nr 150 twego pi­
sma, jako zblizka świadomy rzeczy, mam sobie za o- 
bowiązek przesłać ci następujące objaśnienie, z u- 
przejmą prośbą, abyś łaskawie wydrukować je ra­
czył.

P. Griinberg, inicjator jednego z wniosków posta­
wionych na ostatniem ogólnem zgromadzeniu tutej­
szego zboru ewangelicko - augsburskiego, nie jest 
członkiem koiegjum, lecz tylko członkiem tegoż 
zboru.

Powtóre: równouprawnienie w zborze naszym ję­
zyka polskiego z niemieckim jest rzeczą w zasadzie 
oddawna przyjętą i uznaną; szczegółowe jednak 
przeprowadzenie tej zasady w praktyce następować 
musiało stopniowo, w miarę rzeczywistej potrzeb}' i 
sprzyjającycu okoliczności.

To więc, co dziś jest faktem dokonanym: zupełne, 
w najdrobniejszych szczegółach, zrównanie obu ję-
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zyków, stało się w samą porę i było skutkiem nie 
„monit prasy44, jak się autor powołanego na wstępie 
artykułu wyraził, ale istotnej potrzeby duchowej 
zboru i zacnej gorliwości obywatelskiej jego człon­
ków.

Racz przyjąć.... itd.
7?*., członek kolegium.

— Kasa pożyczkowa.
Wczoraj w Towarzystwie dobroczynności odbyło 

się posiedzenie nowo-uorganizowanej sekcji kas po­
życzkowych dla rzemieślników.

Zebrani przeprowadzili dyskusję nad instrukcją 
opracowaną przez pp. Aleksandra Makowieckiego i 
Jana Jeleńskiego.

Instrukcja ma służyć tymczasowo jako regulamin 
dla kas, ztąd rozprawa nad nią miała doniosłe prak­
tyczne znaczenie.

Na wniosek p. Szymanowskiego postanowiono ze­
brany za pośrednictwem redakcji Kurjera Warszaw­
skiego fundusz na załóżenie kasy, ulokowany na te­
raz w kasie pożyczkowej przemysłowców warszaw­
skich, przepisać na imię sekcji kas pożyczkowych.

Dalej na wczorąjszem posiedzeniu zadecydowano 
z posiadanego dotąd kapitału użyć sumy 10,000 rs. 
na utworzenie natychmiast dwóch kas w dzielnicach 
miasta, które ze względu na swe zaludnienie najpil­
niej potrzebować mogą.

Pierwsza z tych kas powstanie zatem w cyrkule I/XI 
a druga w IX ym.

Skoro pozostały fundusz 3,000 wzrośnie do wyso­
kości pięciu tysięcy rubli, otwartą zostanie trzecia 
kasa w cyrkule V/VI.

Na zarządzającego pierwszą z tych kas uproszono 
ks. Antoniego Gniazdowskiego, wikarjusza metropo­
litalnego, zaś na jego pomocnika p. Leopolda Bab- 
czyńskiego.

Dalsza rozprawa nad instrukcją odłożoną została 
do następnego zebrania, które odbędzie się w piątek.

= Cala Warszawa „magnetyzuje się4’!
Aktorzy, urzędnicy, kupcy, nawet uczniowie gi­

mnazjalni magnetyzują swych kolegów, braci lub 
siostry...

W jakim celu? czy dla nąuki?
Ależ rezultat naukowy mogą osiągnąć tylko ci, co 

są dobrze obeznani z kwestją i z ścisłą metodą ba­
dania...

A więc—chyba dla zabawy? * -
Lecz w takim razie należy przypomnieć wszystkim 

(oprócz tych, w których zakres badania i zajęcia rze 
czy te wchodzą): „dzieci przestańcie, bo się źle ba­
wicie44!

Hipnotyzacja to nie zabawa „w podróż po Euro­
pie44, przy której co najwyżej nos sobie zbić można...

Nie u każdego przebieg jej jest jednakowy, nie 
zawsze objawy jej bywają łagodne i znikają bez 
śladów—zresztą, jest to nauka w kolebce i niewia­
domo co potem się okażo.

Kto więc nie ma odpowiedniego przygotowania 
naukowego, kto nie wie jakie wypadki zdarzyć się 
mogą i jak w razie ich pojawienia się postąpić na­
leży, niech lepiej nie szafuje zdrowiem bliźnich a 
swoim spokojem.

Opowiadano nam, że w pewnern towarzystwie ja­
kiś niepowołany magnetyzer zahipnotyzował młodą 
pannę i wprawił ją w tak silny i trwały tężeć, że po­
mimo wszelkich starań przebyła w nim kiłka go­
dzin...

Wszyscy byli w ogromnym strachu—obawiano się 
aby nie umarła...

Więc—niepowołani eksperymentatorzy, zostawcie 
to zajęcie właściwym specjalistom.

Więc—panowie, panie i panny „media44, pozostań­
cie lepiej przy dawnych a wypróbowanych sposobach 
towarzyskiego maguetyzowania się, a nowatorów o- 
deszlijcie do książki, zą kulisy, do łokcia!

= Balon.
Aeronauta p. Kolybin spadł z balonem w lesie 

pod wsią Wolą-Sufezyńską, w gminie Kołbiel, pow. 
nowo-mińskim.

Nie mając pomocy przebył on w lesie całą noc, 
nazajutrz dopiero, złożywszy balon, zdążył koleją 
do Warszawy.

== Znowu dziecię zginęło!
Zawiadomiono policję, że z. domu pod nr 6 przy u- 

liey Gęstej wyszła wczoraj dziewczynka 10 letnia, 
Apolonja J., i dotąd nie wróciła.

Zarządzono poszukiwania.
= Pożary.
W gubernji lubelskiej, w mieście powidtowem To* 

maszowie, dwa razy wybuchał pożar, który jednak, 
dzięki dobremu ratunkowi, nie zrządził nader znacz­
nych strat.

Razem w ogóle spaliło się 7 domów z zabudowa 
niaini gospodarskiemu

W tejże gubeinji, w powiecie janowskim, we wsi 

Polichnie Górnej, zgorzały stodoły i stajnie, a w nich 
4 konie, neleżące do włościanin# S. K.

W kaliskiem, we wsi Alucielinie wybuchnął pożar 
w lesie.

Ogień szerzył się gwałtownie.
Pięć włók młodego lasu padlo pastwą płomieni.
W Dąbrowie spaliła się stodoła, zapełniona sia­

nem i narzędziami gospodarskiemi.
Energiczny ratunek zapobiegł rozszerzeniu się o- 

gnia, który zniszczył tylko stodołę.
Wreszcie w Piotrkowie wciągu ostatnich kilku dni 

zdarzyło się aż sześć pożarów.
Wszystkie, dzięki dobremu ratunkowi miejscowej 

straży ochotniczej, nie zrządziły znacznych strat.
= Wypadek.
Kontrabandzista ze wsi Gorzkowa, w kieleckiem, 

włościanin Głuszka postanowił się przeprawie do 
Galicji po wódkę.

Jako dobry pływak, rzucił się do Wisły i popły­
nął wpław'.

W drodze jednak siły go zawiodły i nieszczęśliwy 
utonął...

Jeszcze to jedua ofiara przemytnictwa!
= Wypadki.
* Wczoraj wydarzyły się <iwa wypadki wpadnię­

cia w rzekę osób pływać nie umiejących.
W obu tych wypadkach dzięki szybkiemu ratun­

kowi w bliskości znajdujących się osób skończyło 
się wszystko na strachu i mimowolnej kąpieli.

Michal C., 12-letni chłopiec, bawiąc się nad Wi­
słą, z figlów wskoczył ua łódkę przewoźniczą, która 
przechyliła się tak, żt chłopiec wypadł do wody i 
począł tonąć.

Tu ratunek podała kobieta, Zofja Z., wieśniaczka 
ze wsi Czerwińsk, powiatu płońskiego.

Znajdowała się ona na stojącym w pobliżu statku, 
a widząc chłopca już tonącego i wołającego o ratu- 
tunek odważnie rzuciła się do wody i wyciągnęła go 
żywym i zdrowym.

Na jednej ze stojących na Wiśle około Rybaków 
berlinek, przechodzący po pokładzie chłopiec 11 le­
tni Francisie t W. pośliznął się i wpadl do rzeki.

Wyratować go zdołał rybak Aleksander L.
* Rzeźuik Apolinary J., będąc nietrzeźwym, po­

czął nocy minionej pukać gwałtownie w okienicę 
domu nr 22 przy ulicy Żelaznej.

Ostrzegany przez stróża pobił go, pobił także po­
licjanta przybiegłegb na pomoc i uległ dopiero wiek-1 
szej sile policyjnej zawołanej przez poszkodowa­
nego.

* Kradzieże.
Na Nalewkach w domu nr Iń p. Bronisławowi C. 

skradziono 480 rs. gytówką w papierach bauko- 
w> cli.

Kazimierzowi W. skradziono z mieszkania 109 rs. 
gotówką, a także zegarek zloty, i rozmaite naczy­
nia kuchenne.

Na Pradze pod nr 481 Janowi S. skradziono 100 
rs. papierami i 22 rs. srebrną monetą.

Jeeuocześnie znikła służąca.
Z hotelu, augustowskiego ua Nalewkach ociekła 

numerowa, a z nią zniknęły rozmaite przedmioty 
pieczy jej powierzone.

I ■—-■OOOOfiSuOO c ■■■■

= Pojedynek nosorożców.
Dzienniki berlińskie opowiadają:
W tutejszym ogrodzie zoologicznym w zeszły 

czwartek byliśmy świadkami strasznego pojedynku 
z krwawym rezultatem...

Na łączce przed stajnią sloniów igrały z sobą jak 
zwykle dwa nosorożce.

Jeden z tych gruboskórych po chwili wpędził dru­
giego do sadzawki i teraz dopiero z igraszki zaczęły 
się między niemi zapasy naprawdę.

W wiełkiem rozjuszeniu olbrzymie zwierzęta rzuca­
ły się na siebie, godząc w przeciwnika rogiem, jakoż 
wkrótce Jedno z nich, słabsze cokolwiek, otrzymało 
duża ranę, z której krew trysnęła obficie.

Dozorcy rzucili się teraz z drągami i kańczugami 
w ręku pomiędzy zapaśników, ażeby ich rozłączyć, 
lecz/wszelkie usiłowania w tym względzie były da- 

j leiune.
Jeszcze jedno straszliwe stareie pomiędzy zwie- 

l rzętami powaliło słabsze z nich na ziemie, tak, iż 
i zdawało się, że już się nie podźwignie więcej, gdyż 

padło na wznak i wyciągnęło łapy.jakby nieżywe...
Zwycięzca wtedy pędem rzucił się kn drzwiom 

stajni, które załamał prawie zupełnie.
Po dłuższym dopiero czasie uspokoił się, a dozor- 

j cy tymczasem podźwignęli i postawili ua I10gi pokp- 
| nanego nosorożca, który ledwie się mógł ruszać jesz- 
! cze, lubo, jak się zdąje, oprócz wspownionej rany nie 
i doznał innego znaczniejszego uszkodzenia.

Walka olbrzymich zwierząt przekonała wi-.izów, 
że pomimo swej ociężałości i mezgrabności, umieją 
one być z.wihnemi i rozwijają w rozjuszeniu krew­
kość, jakiej by nikt nie spodziewał się po mch.



= Gdzie winowajca? .... .
Paryski Figaro opowiada: Jeden z właścicieli pier- 

"szorzędnycli fabryk w Lugdunie powziął był po­
dejrzenie przeciw jednemu z pierwszorzędniejszych 
swych oficjalistów, posądzając go o nierzetelność.

Chcąc roztrząsaąć mu sumienie napisał do niego 
krótki list z wezwaniem, ażeby następnego dnia ra­
to stawił się w jego gabinecie.

W roztargnieniu jednak zaadresował list do kasje­
ra swojego, zamiast do owego oficjalisty...

Na drugi dzień otrzymał od kasjera duży list z su­
mą 60,000 franków następującej treści:

„Czcigodny, panie! zdefraudowalem ogółem nie 
więcej, jak 72,000 franków, brakujące więc jeszcze 
12,000 oddam później także, a tylko proszę, nie wtrą­
caj pan w przepaść ojca rodziny 1“
= Myśl.
... Poezja podobną jest do masła: z chlebem—do­

skonała, sama—niemożebna.
= Logika.
— Jestem zdania pana Telesfora.
— A jakiego jest zdania pan Telesfor?
— Nie wiem... ale go się zapytam.

Aia kasę pożyczkową <Ha rzemieśl­
ników.

Stanisław Lowenbcrg rs. 3, Z. S. rs. 11, M. Tara 
siewicz z Suwałk k. 75, rs. 3 przegrane w zakład 
m.ędzy Szymonem G. a Józefem L., Zygmunt R. wy­
grany zakład od p. H. Ił. zFurth (w Bawarji) rs. 10, 
Filip Tomaszewski k. 50, Botlie k. 30, Mateusz Szy­
mański rs. 2 k. 50, Leon Foleczyński rs. 2, Daniel 
Zawistowski rs. 2, Tomasz Czyżewski rs. 2, Ludwik 
■Tucłioski rs. 2, Franciszek Fokczyński rs. I, Win­
centy Żokoski rs. 1, Rafał May rs. 1, Jan Szwarc rs. 
1, Dominik Krzoss rs. 1, Józef Kozloski rs. 1, Leopold 
Lehr rs. 1, Józef Brogowski rs. 1, Juijan Leszczyń­
ski rs. 1, Kazimierz Niemeński re. 1, Michał Kwiat- 
koski rs. 1, J. Piasecki k. 20, J. Florecki k. 30, A. 
Szczeciński k. 50, J. Fokczyński k. 50, J. Czyżewski 
k. 50, M. Stankiewicz k. 50, K. Dyr k. 50, J. Zydok 
k. 50, A. Grott k. 50, M. Tański k. 50, E. Stalski k. 
50, G. Beck k. 50, J. Plonkiewicz k. 30, R. Kramer 
k. 15.

Razem złożono dziś rs. 50. — ogółem rs. 
/c. franków HO, marek 

150, fenójów So. pesa chilijska, pie­
niądz srebrny chiński i pól lira ture­
ckiego.

.’Va pomnik IWickiewiczn.
Rodzina J. M. rs, 5, praktykant k. 50.  

~ A. n. Szanowny panie redaktorze! Uprzejmie pro­
szę o łaskawe .zamieszczenie w Kurjerze Warszaw­
skim następującej odpowiedzi WP skiemu w kwe­
stii konkursu na projekt wzorowego gmachu szkolnego. 
Serdecznie dziękującza nadesłane uwagi, tchnące 
prawdziwą życzliwością dla podjętej przeżeranie spra­
ny, pośpieszam oznajmić, iż komitet konkursowy wy­
da dopełnienie do pierwotnie ogłoszonego projektu 
i takowe złoży w redakcji Kłosów. Rozszerzenie 
placu prawdopodobnie nastąpi, gdyż WP. R., od któ­
rego to zależy, nader życzliwie propozycję mą przy­
jął. Co zaś do przyznania prawa budowy otrzymu­
jącemu nagrodę konkursową, to takowe miejsca mieć 
nie może, gdyż i zwyczaj na to nie zezwala i byłoby 
to poniekąd nicbczpiecznem. Mogę jeodak upewnić, 
iż żaden zapasowy nie istnieje. Z szacunkiem A. A. 
Ogłaszający konkurs.

— Zarząd taniej kuchni w po misjonarskim 
elm przy ulicy Nowy-świat ma zaszczyt donieść, iż 
marki metalowo na porcje są do nabycia w księgar­
ni p. Błaszkowskiego, na Krakowskiem-Przedmiesciu 
pod nr24,i w sklepie norymberskim p. Ludwiki Szy m­
borskiej, dawniej Radżyńskiej, obok kościoła św. 
Krzyża. _______ ■ „

-j- We środę, dnia 13-go b. m., o godzinie 9-tej zrana, 
w kościele św. Diic-ha,- wprost ulicy Mostowej, odprawione 
będ-zie nabożeństwo żałobne za spokój duszy ś. p. Pelagii 
z Samborskich SocnaczewskieJ, żony towarzysza sztuki 
drukarskiej, na które w smutku pozostały mąż zaprasza kre- 
Wnyeli, przyjaciół i znajomych. 17736—

j- We środę, dniń 13 b. >n., o godzinie 10-tej zrana, w ko­
ściele na Powązkach odbędzie się nabożeństwo Żałobne na 
atencję zmarłego w dniu 10 lutego r. b.. ś. p. Aleksandra 
Morawieckiego, starszego referenta dyrekcji drogi żela­
znej warszawsko bydgoskiej, poczem nastąpi przeprowadze­
nie'zwłok z katakumb do grobu familijnego, na które pozo­
stała wdowa zaprasza familię, kolegów i znajomych <o asj- 
stowania-podczas tego smutnego obizędn. 173.).)
t W dniu 13 b. m. odbędzie się żałobne nabożeństwo za 

spokój duszy ś. p. Wandy Radoszewskiaj, w kościele sw. 
Józefo na Krakowskiem-Przedmiuśeiu, o godzinie il-tej’zra­
na. —16670—

t W dniu 13 Hpcn, jako w drugą smutną rocznicę śmierci 
ś. p. Augustyna Sadowskiego, emeryta, odprawianą bę­

dzie msza św. w kościele św. Krzyża, o godzinie 9-tej zra­
na, na którą pozostała córka zaprasza krewnych, znajomych 
i kolegów zmarłego. —17623—

T Dnia 13 lipca, we środę, jako w dziesiątą rocznicę śmier­
ci ś. p. Michała Jankowskiego, radey kolegjalnego b. ko­
misji spraw wewnętrznych, w kościele św. Aleksandra, o go­
dzinie 9 i pół zrana, odprawione zostanie żałobne nabożeń­
stwo za spokój duszy jego, na które pozostała żona zaprasza 
kolegów 1 znajomych. —17606—

j- Ś. p. Zcniuś Ziemkiewicz, syn Józefa, towarzysza 
sztuki drukarskiej i Aleksandry z Wilkoszewskieh, w dniu 
12 b. m. powiększył grono aniołków. Pogrążeni w smutku 
rodzice zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na wy­
prowadzenie zwłok z kościoła Narodzenia N. Marji Panny nu 
Lesznie, o godzinie 2-ej po południu, w dniu 13 b. m., we 
środę, na cmentarz powązkowski.

j- Ś. p. Józef Gosławski, b. asesor sądu poprawczego 
w Chęcinach, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, opatrzony 
św. Sakramentami, przeniósł się do wieczności. Pozostała 
w nieutulonym smutku żona, z córką po stracie najukochań­
szego męża zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych na 
żałobne nabożeństwo w ko.ciele Narodzenia N. Marji Panny 
na Lesznie, o godzinie 10-tej zrana, odbyć się mające ju­
tro, dnia 13 b. m., a następnie na wyprowadzenie zwłok 
z tegoż kościoła, o godzinie 6-tej po południu, na cmen­
tarz powązkowski. 1776Ó—

T Znowu świeża mogiła przybyła! Anioł śmierci zabrał 
w ciągu jednego roku dwoje dziatek, a za 'niemi poszła i 
matka.

Ś. p. Helena z Ostrowskich Sienicka, po paroletniem 
pożyciu z mężem, przeplatanem to chorobą, to śmiercią swych 
dzieci, dnia 12 czerwca, opatrzona św. Sakramentami, po 
rozrzewninjącem pożegnaniu się z mężem i jego rodzicami, 
wśród rzewnych łez otnczająeyeh ją w mieście Behdzinie za­
snęła snem śmierci.

Hołd jej cnotom niewieścim, życiu cichemu w kółku rodzi­
ny spędzonemu znalazł odgłos we wszystkich sercach, które 
patrzały na to poświęcenie się ś. p. Heleny obowiązkom żo­
ny i matki. <

Pokój ci zgasła niewiasto! Szepczą usta strapionego twym 
zgonem małżonka, niechaj dusza twa bogobojna złączy się 
z tenii aniołkami, z któremi ległaś w jednym grobie. J. S.

-—17663— ‘ 

Telegramy własne
„ Ku r jera W a r sza w slii eg o.,!

Petersburg 11-go lipca.
Zapewniają, że następcą jenerał-adjntanta Kauf- 

mana jenerał gubernatorem turkestańskim mianowa­
ny zostanie jeneral-major Czerniajew, znany z wojny 
serbskiej.

Petersburg, 11-go lipca.
Dzienniki rosyjskie zaprzeczają wiadomości poda­

nej przez gazety włoskie, jakoby na odbyć się mają­
cym zjeździe dwu cesarzów w Salzburgu miał być 
ułożony program działaniu przeciwko Rosji.

KRONIKA fELESRAFiCZM.
X Paryż 10-go lipca.—Na dzień 24 b. m. organizują tu­

tejsze stowarzyszenia robotnicze wielkie zgromadzenie, na 
którem mają być omówione ostatnie zaburzenia marsyiskie; 
socjalistyczne stowarzyszenia niemieckie, angielskie, hiszpań­
skie, włoskie i belgijskie wyszlą swoich delegatów.

X Paryż 10-go lipca. — Dp parady, nuijącej się odbyć 
w dniu 14 b. m. w Longchamps, odkomenderowano 12,4S() 
piechoty, 1560 ludzi artylerji, 2403 jeźdźców i 102 (żołnierzy 
pociągowych.

X ł)O-iai 10-go lipca.—Zinarł tu Tissandier, profesor fi- 
lozotji na wydziale literackim i autor licznych dziel.

X Rzym 10-go lipca. — Sprawozdania o tirotlzajach we 
wszystkich częściach kraju brzmią bardzo pomyślnie.

X Łondya 10-go lipca.—Do St^nilarda donoszą z Nowe­
go Yórkn: Na drodze żelaznej niedaleko Covington (Kentucky) 
nastąpiło starcie dwóeh pociągów. Biedni osób zabitych a dwa­
naście rannych. Wszyscy uczestnicy pikniku urządzonego 
w Warrensburg (Missouri) otruli się lemoniadą, (lun osób 
już zinarło, a sto innyeli znajduje się w niebezpieczeństwie. 
Dostawcę lemoniady aresztowano.

X Londyn 10-go lipca.—Poszukiwany przez policję lon­
dyńską Lefroy Mapleton, oskarżony o zamordowanie na 
drodze" żelaznej Brighton w pierwszej klasie handlarza zboża 
(rould, schwytany już został; za wykrycie jego naznaczoną 
była nagroda 200 funtów szterlingów.

X Londyn 10-go lipca.—Jenerał Grealoek zost.nl wyzna­
czony .do reprezentowania armji angielskiej na tegorocznych 
manewrach wojskowych.

X Bern 10 lipca.—'Wszystkie rządy, które wysłały swych 
delegatów do Berna w maju i czerwca roku 1878 nu konfe­
rencje ina ące na celu ujednostajnienie opluty transportowej 
na koleją jh" żelaznych, wyraziły życzenie wzięcia- udziału 
w nowej dyskusji nad tym przedmiotem, celem osiągnięcia 
szybkiego załatwienia; rada związkowa zaproponuje rządom 
interesowanym konferencję międzynarodową, która odbyłaby? 
się w dniu 21 września r. b. w Bernie.

X Bern 10-go lipca.—W dniu 1-ym września r. b. roz- 
poeznia się międzynarodowa inspekcja robót około kolei św. 
Gofarda,

X Tybinga 10-go lipca.—Wielkie zgromadzenie studen­
tów potępiło praskie wybryki. ■ .

X Kubleccja 10-go lipca.—Cesarz Wilhelm przybył dziś 
na wyspę Mainau, gdzie zabawi dwa dni;, w dniu 13 b. ni 
cesarz udu się. do Gastein.

X Darmstadt 10-go lipca.— Wielki książę z księżnicz­

kami Wiktorią i Elżbietą uda się z Londynu do Brukseui 
dla odwiedzenia tamtejszego dworu, a w dniu 14 powróci 
tutaj.

X Koslin 10-go lipca.—Onegdaj. o godzinie siódmej rano, 
ścięto w podwórzu więziennem robotnika Jana Ludwika Au­
gusta Hassę, skazanego na śmierć za morderstwo właściciela 
dóbr ziemskich Holza; egzekucji dopełnił kat Krauts z Ber­
lina.

X Wej mar 10-go lipea.—Franciszek Liszt, schodząc zo 
schodów potkną! się i spad! z kilku stopni; znakomity mistrz 
wskutek potłuczenia rnusiał się położyć do łóżka.

X 'Wiedsn 10-go lipca.—Dziewiąty międzynarodowy targ 
zbożowy i nasion odbędzie się w r. b."w dniach 29 i 30-ym 
sierpnia.

X Poznań 10-go lipca. — Dobra Chocieszewiee, będące 
własnością księcia Radziwiłła, sprzedane zostały za 3,030,'JoO 
marek panu Ilnnsemanowi w Berlinie,

X Konstantynopol 10-go lipca. — Trzymasztowiec 
szwedzki ,Andriette“, naładowany winem krajowym, uległ 
spaleniu.

X Konstantynopol 10-go lipea. — Trybunał kasacyjny 
potwierdził wyrok sądu karnego w sprawie morderstwa suł­
tana; "decyzja ta przedstawioną być ma dzisiaj sułtanowi do 
sankcji. _______________  

Przegląd polityczny.
Wspominaliśmy już, iż śladem Wioch, które świe­

żo przyj<;ly system powszechnego glosowania, podą­
żyła obecnie Belgja. Naczelnik frakcji progresistów, 
t. j. radykalniejszego odcienia partji liberalnej, p. 
Janson, postawił w belgijskiej izbie deputowanych 
wniosek, domagający się wprowadzenia zasady po­
wszechnego głosowania przy wyborach do ciał re- 
prezentacyjuych. Wnioskodawca wszakże uznając, 
że reformy tak doniosłe i szerokie nie dadzą się w 
jednej chwili zastosować bez wstrząśnięć na całym 
obszarze życia państwowego, domaga się w pier­
wszej oliwili zastosowania żądanego prawa tylko do 
wyborów gminnych i prowincjonalnych. Prezes ga­
binetu p. Frere Orban, naczelnik stronnictwa liberal­
nego w Belgji, w mowie wygłoszonej w Izbic, w za­
sadzie uznał słuszność wywodów Jansona, popartych 
zresztą przez dwa meeting! w Brukselii, tudzież „wiel­
ką promenadę ludową,“ wszakże wykazat niestoso­
wność wybranego kn podjętej agitacji momentu „co- 
by mogło rozdwoić obóz liberalny" i doprowadzić"ga­
binet dzisiejszy do ustąpienia z korzyścią partji kle- 
rykalnej pana Malon, który umyślnie w tym celu po­
piera dzisiaj Jansona, aby sprowadzić przesilenie 
gabinetowa.

W Kopenhadze zaszło również parlamentarne 
przesilenie. Ponieważ izba feprzezentantów gmin, 
folkctliing, w żaden sposób nie dała się nakłonić do 
uchwalenia prawidłowego budżetu, rząd poparty 
przez izbę wyższą landstliing, rozwiązał parlament. 
Wybory do ndwycli izb odbyć sio mają jeszcze w o- 
btenym miesiącu, zapewne d. 26 go b. m.

Francuski minister wojny, jen. Farrć, ciężką miał 
ełiwilę do przebycia w piątek, w izbie dopntowa- 
nycli. Przy rozprawach nad budżetem wojennym, 
deputowani Keller i baron de Reiile poddali su.owej 
krytyce dzisiejszy przcchwalany stan armji francu- 
skiej, a zwłaszcza system mobilizacyjny, jaki wy­
nalazł jen. Farro dla urządzenia wyprawy tumskiej. 
Wiadomo, iż ciiciał on zmobilizować arinję bez fa­
ktycznego zarządzenia mobilizacji; w tym celu wi c 
powyrywa! z wszystkich korpusów armji po pare 
bataljonów i z tej mieszaniny nieskładnej utworzył 
korpus przeznaczony do Tunisu. System ten w pra­
ktyce okazał się ciężkim i zdezorganizował kadry 
wszystkich korpusów, Keller podniósł również kwc- 
Slję stanu pokojowego armji, który baz porównania 
niższym jest niż w Niemczech; zażądał przeto pod­
niesienia tego stanu o 20,009 ludzi. Izba przez 
wzgląd na budżet nie przyjęła wniosku Kellera, ale 
w obronie ministra nikt uie stanął; wywody bowiem 
obu mówców z prawicy przekonały każdego i obu­
dził)' poważne troski o przyszłość armji francuskiej, 
której szumnie głoszona reorganizacja w pierwszym 
zaraz przypadku okazała się wadliwą, a przynaj­
mniej niedostateczną. Izba uchwaliła nowy kredyt 
Id1/-, miljonów na stłumienie powstania w Algierze.

Jen. Saussier d. 8 b. m. odpłynął do Algieru. Po 
dobno postawił on za warunek objęcia władzy, . iż 
niezwłocznie za nim pospieszy 20,000 wojska do 
zbuntowanej prowincji. Stax został doszczętnie 
zbombardowany: ogień dział skieroivano głównie 
przeciw fortyfikacjom i meczetom. Ludność kwarta­
łu niahometańskiego broniła się fanatycznie. Zbu 
rżenie Stax u nie położy jednak tamy rozwojowi po- 
WiStania. AV. tej chwili Suza, Monastyr, Kairoan itci. 
są w temże samem niebezpieczeństwie, gdyż wszys­
tkie już prawie plemiona arabskie wzdłuż południo 
wej granicy Algieru i Tunisu porwały za broń 
W komecie, której ogon skierowany na północny 
zachód, -widzą oni wskazówkę Ałłaha, iż tam leży 
wróg ojczyzny. Jest obawa, aby cala ludność Saba 
ry nic wylała się olbrzymim prądem w terytorja Tu 
nisu i Algieru. Do tego dąży Bu Ameiua, Si Sliirai 
i wszyscy imczeluic)' ruchu makometańskiego.

Najnowsze wiadomości ,z Tunisu podają niektóra 
niedokładne jeszcze szczegóły o zbombardowaniu 
Sfasu, które nastąpić miało a. 7 b. tu. {Dzieła znisz
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z wolnej ręki, bez pośrednictwa esob trze­
cich, przy ulicy Nowy Świat Nr 24, mający 
rozległości piacu poi zabudowaniami, około 
6,0'J0 łokci Q, a około 7,000 łokci pod ogro­
dem.— Bliższe warunki powziiyó można u Re­
jenta Kuligowskiego, w GmachuSądu Okrę­
gowego. 17673 k

Niniejszem podajemy do publicznej wiadomości, 
iż procura p. Jakóba Blaufelda została cofniętą i że 
w drodze sądowej dochodzenie przeciwko niemu roz­
poczęte.
—17730— A. Robrownicki i Ska.

polis.do Tunisu. Obecność pancernika francuskiego 
przyczyniła się do powiększenia wzburzenia. Wy­
strzały salwowe wymienione z okrętami tureckiemi 
dowodzą dobrych stosunków z Turcją. Telegram ko­
mendanta pancernika „Renie Blauche“ z Madkia do­
nosi : Opór Sfaksu trwa ciągle. Rekonesans przeko­
nał, że wylądowanie może nastąpić tylko w Śfaksie. 
Dziś rano biły kanonierki o 1,000 metrów i zwaliły 
baterje nadbrzeżne, inne baterje mają być wieczór 
ostrzeliwane.

Rzym 11-go,— Co do następcy jenerała Cialdinie- 
go na poselstwo paryzkie jeszcze nic nie postano­
wiono.

Waszyngton 11-go. —Korzystne objawy powrotu 
do zdrowia prezydenta trwają ciągle. Puls, stopień 
ciepła ciała i oddech, stają się coraz bardziej normal- 
nemi.

Praga 11-go. — Profesorowie czescy mają zamiar 
wystąpić sądownie przeciwko swoim niemieckim ko 
legom Kickowi i Knollowi, którzy odezwę profeso­
rów czeskich do studentów czeskich obelżywie kry­
tykowali.— Uroczystość Husa była pomimo zakazów 
urzędowych obchodzoną świetnie przez palenie ol­
brzymich stosów płomiennych, mianowicie też w oko­
licach usposobiorveh taborycko.

położony przy warsztatach 
kolei Warszawsko - Wie­
deńskiej. obejmujący łok­
ci kw7. d,92ó, jest do sprze­
dania zaraz, za bardzo przy­
stępną cenę. — Wiadomość 
przy ulicy Chmielnej ;Vr5.5, 
w7 fabryce wyrobów mo- 
sięznycli. K—16933

— Magazyn towarów galanteryjnych Młodsi- 
mierzą ianiewtkifgo otrzymał i Pa­
ryża Surduciki i marynarki męzkie, le­
tnie alpakowe z podszewkami i sprzedaje tako­
we po cenach umiarkowanych'.

Senatorska nr 22, róg placu "resursy kupiec­
kiej. — 17382—

Krakow skie-Przedmieście nr 39,
obok hotelu Saskiego. —16848—

____________ »—l IITII1IJ-L-________________ ______. -

czema miasta dokonał statek awigowy „Szakal"; 
z brzegu odstrzeliwała mu baterja 11 dział, ustawio­
na przez powstańców, których ogień wszakże nie 
zrządził żadnych szkód francuskiemu statkowi. Za­
jęcie Sfaxu nie nastąpiło wszakże dotąd, gdyż „Sza­
kal" nia mógłby dać należytego pokrycia żołnie­
rzom, wysadzonym na ląd. Oczekują przeto z wylą­
dowaniem żołnierzy na przybycie kilku jeszcze stat­
ków francuzkich, pospieszających do Sfaxu.

W Systowie odbędzie się jutro „wielkie sobranje“ 
reprezentantów ludu bułgarskiego, celem przyjęcia 
warunków pod którymi ks. Aleksander oświadcza 
gotowość zatrzymania nadal władzy. Uzupełniające 
wybory wydały 3/;; większości dla księcia, która to 
cyfra głosów potrzebną była do zmiany konstytucji. 
5UOO wojska stanęło już obozem w Systowie dokąd 
eiągną również gromadnie chłopi, gorąco oddani 
księciu, dla energicznego poparcia jego sprawy.

Zajęcie terytorjum tesalskiego przez wojska grec­
kie odbywa się prawidłowo. Arta, zajęta d. 7 b. ,n. 
przez jenerała Soutro w 5000 ludzi, przyjęła z entu­
zjazmem wojsko greckie. Ludność żydowska i maho- 
mętańska wysłały deputacje naprzeciw wkraczają­
cego jenerała; wieczór miasto iluminowano.

Patryarchą ormian katolickich wybrany został 
msgr. Azarian w miejsce monsign. Hassuny.

Sąd kasacyjny w Konstantynopolu zatwierdził wy­
rok, skazujący na śmierć Midhata baszę i wspólni­
ków zamordowania Abduł-Azisa. Wyrok obu trybu­
nałów przedłożono sułtanowi do zatwierdzenia. Nie 
ulega wątpliwości, iż sułtan skażę „moralnych spraw­
ców- zbrodni na dożywotnie wygnanie do Taifti w o- 
dleglej Arabji a tylko mordercy faktyczni Fakżi bej, 
Mustapha pehlevan (atleta cyrkowy) i służalcy pała­
cowi: Mustafa, Dzeżairli i Hadżi Achmet poniosą 
śmierć.

294.
304.

której losowanie odbędzie się w Petersburgu w dniu 
1 (13) lipca 1881 roku, przyjmuje za opłatą

po kop. 45
od sztuki dla miejscowych i zamiejscowych.

100.-
99.8)
94.00
93.40
92.85

8740
87.—

Adolf Suligowskl, 
adwokat przysięgły, przeniósł kancelarję na 
ulicę Miodową nr ii, do domu barona Les- 
sera. ’ '■ , —17699 —

Kurs giełdy warszawskiej,

— Komitet Towarzystwa muzycznego podaj e do 
wiadomości, że wystawa obrazów artystów polskich, 
urządzona w sali resursy obywatelskiej na rzecz To­
warzystwa muzycznego, zamkniętą zostaje z dniem 
20-tym lipca r. b. —17716—

— Dr med. M’atraszewski, ord. szpitala św. 
Łazarz, specjalista w chorobach wenerycz­
nych i skórnych, przeniósł mieszkanie na 2-ie 
piętro, w domu, przy ulicy Marszałkowskiej nr 54. 

-17626—

Teatr Letni
Dziś: „Mignon-.
Jutro: „Izrael na puszczy".

(Ajencji telegraficznej Rudolfa Okręta.)
Paryż 11-go.— Stosownie do wiadomości z Trypo- 

lis pancernik „LaGalissoniere- przepływał kołoTry-

104 — 113

Magazyn Jubilerski,
Adolfa Krilgera, przeniesiony został na Kia- 
kowskie-Przedmieście, wprost Saskiego plncn 
pod Nr 38, razem z zegarmistrzem Puła- 
wskim w dorna Podgórskiego.17605k

Marcelli flrogomir Dotaoki 
Adwokat w Petersburga,

Bolszaja Koniuszennaja Nr 25 m. 12. 
przyjmuje wszelkie sprawy sądowe admlul- 
tracyjne włościańskie itp. 121031

MmOsjjsliej ftórnliPremiowej
z roku 1804,

złożony z 6 pokojów z wsseliciemi wy­
godami, jest za;-az <io‘wy^aijaią za 
750 rs. rocznie. Mcrszaicowsira Nr 
37, H-gie piętro, róg Chmielnej.— 
Wiadomość na as -sc i u rządtey lab 
u Szwajcara w Banku handle wvi.-».

Zofia Winkler, 
przeniosła pracownią sukien na uL Chmielną 
Nr 2u, między Marszałkowską i Szpitalna 
ulicą 17634 k

Weksle.
Berlin 100 m. z 
Londyn 1 f. st.
Paryż 100 fr. 
Wiedeń 100 gul.___ r.-Ł

106 — 122
175 - 2CG

CJEiVY MOZA
za pud na stacji „Praga*  drogi żelazne; 

warsz.-teres. z d. 11 lipca 1881 r.

dnia 12 lipca 1881 r.

Papiery publiczne. 
4% L. zast. 3 okr. s. L i 11 
ó°/0 L. z. nowe z r. 1869 d.

List. zast. m. Warsz. ser, I

’ „ . » III
List. z. m. Łodzi ser. I i 11 
4% Listy likwidacyjne d.

» _ o m. 
Bil. Ban. Ces. s. I, II i III 
Kos. PoL Prem. z r. 1864* -ns x86(5
I Pożyczka wschód, rs. 100
II „ „ rs. 100
HI , , rs. 100

Akcje i obligacje.
Akc . dr. ż. W.-W. rs. 100 
Akc. dr. ż. W.-W. rs. 100 
Akc. dr. ż. Warsz.-Teresp. 
Ake. dr. ż. Fabrycz.-Łódzk. 
Ake. Banku Ha'dl. w War. 
Akc. Banku Dysk, w War. 
Akc. Banku Handl, w Łodzi 
Ake. Warsz. t. ub. od ognia 
Ake. Warsz. t. fabr. cukru 
Akc. t. fabr. cukru Józefów 
Ake. Dobrzel. t. fabr. cukru 
Akc. t. Lilpop, Rau i Lew. 
Akc. tow. fabryki machin 
Ake. tow. Łazien. i Łaźni 
Ake. pt. zakł. rzędz, Zaw. 
Ód Listów Zastawnych 4^

i wyborowa........  165 — 171
Pszenica < średnia. ....... 145 — 160

I ordynaryjna  140 — — 
wyborowe  1^4 — 145
średnie 134 — .42 
ordynaryjne

i wyborowy .. 
średni > 
ordyi.aryjay 

wyborowy..........
średni ................
ordynaryjny .

— Mystawa dziel sztuki zastosowanej 
do przemysłu, otwarta codziennie w pałacu Briiblow- 
skim, ’od godziny 10-tej do 6-tej. Wejście po kop. 
30, a w niedziele i święta kop. 15. —16686—

znający języki: polski, niemiecki, ruski i ma­
tematyk?, znajdą zaraz pomieszczenie w inte­
resie przemysłowo - handlowym. Szczegółowe 
of.rty przyjmuje Agentura Ogłoszeń „Raj* * 
e .man & Fremller- pod lit. J. 177Ó0k

Owies (

Groch .
Cryka.. ....... _........., _

, . ( wyborowa.
Kasza jaglana średnia...

I ordynarvina

W Szkole Prywatnej Męzkiej
VLcio kiassowej Męskiej z Klassą 

przygotowawczą i Pensjonatem, 
utrzymywanej przezemnic w Warszawie, 
przy ulicy Długiej, pod Nr 32 (Potkańskie), 
snrs nauk w roku szkolnym 1881/2 prowa­
dzonym będzie, jak dotąd, według planu gim­
nazjalnego. Zapis uczniów tudzież egzmina 
powakacyjne i wstępne rozpoczną się dnia 
4 (16) Sierpnia r. b., po ich zaś ukończeniu 
wykład nauk niezwłocznie nastąpi.

Opłata od peasjonarza, za utrzymanie, po­
moc naukową, konwersację w Języku Nie­
mieckim i Franeuzkim, tudzież naukę domową 
tych języków, dozór i opiekę, rocznie rs. 50J- 

17338it A. Szmurło,
b. Inspektor Gimnazjum ll-g0 w Warszawie.

112 — 116
98 — 1:6

UU LJIOV'” ....-......  J K. 44 /g.
Od Listów Zastaw. nowych 5°/„ k. 270..
Od List. Zast.m. Warsz. ser. I i II k. 140’/,..
Od Listów Zast. m. Łodzi k. 983/,.
Od Listów Likwidacyjnych k. 45’/*

—...........................upili.......................... 1, i u........................"W

— M alery Słodzlński, nauczyciel muzy­
ki, wyjechat do Ciechocinka. —16964 —

Od 37 lat 
egzystująca 

PATENTOWANA 

FABRYKA 

^Gorsetśw
BEZ SZWU

JANA BfflEAED, 
przy ul. Miodowej Nr 2, w Pałaeu Dy- 
zmańskicfi, drugie wejście od ul. Po­
dwal Nr 3, poleca wielki wybór GORSE­
TÓW swego wyrobu, jakoteż zagra­
nicznych w najnowszych fasonach, po ce­
nach bardzo nizkfch.  

Ż dniem S Lipca r. b. KAŃTGR

kary, rosły, lat 7 mający, wyjeżdżony pod 
wierzeh dla wojskowego, chodzi również pod 
damskim siodłem. — Wiadomość w kantorze 
najmu karet w flotelu Polskim. 17176k

od l-go Lipca ’.838 r.
przeniesiony został z <ęotyelięzałowego 

mieszczenia na ulicę 17657k

Chmielną pod Nr 10, 
tam gdzie mieści się eały zakład nąjmu 

ekwipaży
®**^?o*"  Vpr-tszn się o zwrócenie 

uwagi na" Nr domu.

■ łl M Iw ■

podręczne, do magazynu strojów i 
sukieu pani Korneli. Kowy-Swiat Kr 
8, mieszkania Nr 22. 17114-k

Jest do sprzedania

Wystawa Obrazów 
artystów polskich w sal’. Resursy Obywatel­
skiej na Krakowskiem-Przedmieśtsiu, na do­
chód Towarzystwa Muzycznego. — Codziennie 
otwarta od godz. 10-tei do 6-tci. ><13616
Przez Rząd zatwierdzony i taticjonowauy 

BOM BOMISSOWY 
pod firma 

f/LA LlCmCIJJiA PRYWATNA 
MIODOWA Nr It.

1) Przyjmuje na sprzedaż z wolnej ręki lub 
j rzez licytację -wszelkie ruchomości; meble, 
dywany, futra, ubrania, lustra, biżtiterje, rze­
czy sztuki, ekwipaże, instrumenta muzycz­
ne i t. p.

2) Na zlecenie kupuje i sprzedaje wyż wy­
mienione przedmioty, j'akoteż wyroby i to­
wary od fabrykantów i kupców.

2) Wymienia meble. Zapas nowych i uży­
wanych'wielki na składzie.

Otwarta codzień od godziny 9—tej do 7-mej 
v ieczorem. W święta od 12—3. k5216

Łaskawą Publiczność, że Handel mój istnie­
jący przy ulicy Senatorskiej pod Nr 16, 
.przeniesiony został naprzeciwko, do domu p. 
Neprosa, dawniej Petyskusa Nr 25, pierwszy 
sklep przy cukierni Ferrarogo. Polecając się 
i nadal Łaskawym względom.

Z uszanowaniem 

i7674k W. Dzisiewski,
Od sw. Jana

różne Lokale
do wynajęcia.—Nowogrodzka Nr 5. z 12329

Rs. 17,000, 1
jest do wypożyczenia, bez rcśredniciwa; na 
1-szy numer hypoteki domu w V/arszanię, 
pierwszeństwo dla domów na pryricypalny ci 
ulieach.—Wiadomość Wiejska Nr 12, ;o- 
kal Nr 18, od gołz. 7-mej po południu.

Z końcem giełdy*,  
żądano

9.7Q
38.65
83.50

— 11. Hauererlz, kandydat praw^adwokat, 
przeniósł kaneelarję na ulicę Królewską nr 37, de 
domu gdzie Nowe-Tivoli. —17392—

Kr ,!, łiit hl prseprowddsit się ńd 
ulicę Arowozielną nr i'£ (róg Królew- 
skię)).__________ —17368—

O 
W 

przeniesionym został na ulicę Żabią Nr 1.
Potrzebne są

«. 100 Dający pożyczkę może umie- 
.. procencie Panienkę m pół 

kę, która otrzyma wykształcenie w naukach

cc.—Adresa proszę składać pod tytmem pen-

szawskiego. — Gwarancja powyższej summy 
17625k

WAŻNE
dla Rodziców i Opiekunów, mogących 

pensjonar-

kiasyeznyeh, w konwersacji j’ęzyków i muzy-
„.I___ r 2 ..........

sjonarka Nr 100, w kantorze Kurjera War-

pewna.

^

5578



7 —
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 0. Michałowski.'

X-4608

£

GIMNAZISTKA-,
bragnie przysposabiać panienki do wszystkich 

’ Vass zakładów nankewyoh. — Wiadomość

■ ' ",

N

0

«
w

3
k

w
B

Z uszanowaniem
Stanisław Marcinkowski.

Krakowskie - Przedmieście 
Nr 77, wprost Wystawy 
Sztuk Pięknych, (2-gie wej­

ście z ul. Koziej Nr 42).
Rozszerzająe działalność prowa­

dzonego przezemnie Zakładu, prze­
niosłem takowy z ulicy Miodowej 
pod adres wyżej oznaczony, do lo­
kalu obszernego, odpowiadającego 
obecnie celowi. Dopełniam wszel­
kich robót wchodzących w Zakres 
Introligatorstwa a to największą 
dokładnoecią.trwałoscią i elegancją. 
Ceny jaknaj przystępniejsze 
Zawiadamiając o powyższem Sz. 
Publiczność, po’ecam się dalszym 
Jej względom na które w ciągu 
11-tu lat mego zawodu star.iłem 
się zasługiwać, K171O7

Diaa Złota Nr 12, 1-sze piętro, mieszkania 
N’r 3. 17530k

Druga napowietrzna podróż.
W zabudowaniach byłej Wystawy 

na Ujazdowskim placu* 
w Czwartek d. 14 Lipca 1881 r.

Kąpiele, Książęca Nr 4,
piarwssy dom od Kowego-^iwiata

Do sprzedania

Maszyna
Welhera & Wilson, za przystępną cenę.— 
Bracka Nr 12, mieszkania 13. 17515k

*5 tn o
8TS fl>N
&

V, tuz. Koszul męzkich nocnrch w 2-ch 
gatunkach, lis. 5 kop. 40.

V> tuz Koszul męzkich z webowemi gor­
sami, kołnierzami i mank., od Rs. 6 kop. 90.

'/> tuz. Koszul męzkich płócien, z webo- 
wemi gorsami, od Rs. 12.

V, tuz. Kalesonów od Rs. 4 kop. 20.
J/a Prześcieradeł o<j Rs. 5 kop.' 70 bez 

szwu.
*/a Koszul dnmskieh od Rs. 5 kop. 40. 

k-17650 W ARTHUR.

pod dyrekcją 
Wilhelma Kerga, 

w połączeniu 
z „CORSO’ albo przejażdżką prywatnych ekwipaży 

w zabudowaniu wystawy na około barjery i 

Napowietrzna podróżą iii jMnjiBM, 
wypełnioną przez 

Aeronautę p. Kulokowa 
i 

zamaskowana Da mą z Warszawy, 
na jej własne żądanie uczestniczenia w podróży 

do szukania wrażeń, 
przy dźwiękach dwóch orkiestr wojskowych. 

Za wejście od etóby kop. 20. 
Napełnianie balonu rozpocznie i ię o godzinie 4-tej, 

pngzczenie z:iś o godzinie 8-ej.
Cena miejsc numerowanych jak na pierwszem przed­

stawieniu. k—17658
Bliższe szczegóły ł.ędą ogłaszane w afiszach.

Zwracamy uwagę na
SKŁAD Płótna i lotowej’ BIELIZNY

pod firmą

ELEKTORALNA Nr 6, 
czerwone znaki.

Warto przyjechać umyślnie nawet 
z najodleglejszej części miatiL, gdyż 

Wybór ogromny, 
ITInTerJaly świeże,

Wykończenie eleganckie. 
Fasony najmodniejsze, 

a ceny nie douwieżenia 
IW -2 —, łfc — -*5 _

SKŁAD MEBLI
Jana Olsztyńskiego

Nr 37 Uliea Nowy-Świat Nr 37.
zaopatrzony w wielki wybór mebli, skro­
mnych i wykwintnych, dębowych, mahonio­
wych, orzechowych, czarnych, złoconych, 
ozdabianych bronzami, i fnkrustaęią, oraz me­
bli do zwykłego użytku, mebli tapicersirieh 
wielki wybór, różnych fasonów. Przyjmujeob- 
stalunki, na roboty dekoracyjne, tapieerskie, 
oraz na wszelkie roboty stolarskie i wykony­
wa takowe, akuratnie i gustownie, z ezem się 

I poleca; po cenach umiarkowanych. 17324k

Aleksander Grottger, 
zawiadamia uprzejmie strony interesowane ii 
przyjmuje zamówi tnia dreąury koni po wslaeh, 
uezy jeździć na koniu tak panów jak i pa­
nienki: jako też przyjmuje posadę Koniusze­
go. Adres: Warszawa, Redakcja Kurjera 
Warszawskiego. 17117*

iMrax). 

itadn Zarządzająca Town- 
rzy8twft Żelaznej

poleje żelazne 
p^arsz.- wiedeńska: 
.Spieszny 3 klasy  
f,Sn,lo'K’y 3 klasy..............
usobowy 3 klasy............

mtOwiłSC pociągi łączą sif 
t z drogą łódzką.
^perski 2 klasy................
‘°boezy: poniedz. śród. piąt.

! <Warsz-bydgoska: '
YMowy 3 klasy  
n“rJ«rski 2 klasy

. p*?')owy 3 klasy............ . i
'j£°wy: poniedz. śród, piąt 
pyarsz.-terespolska; 
K«7towy 3 klasy  . perski 2 klasy  
v™oowo-towarowy...........

I (V®rsz.-petersburska:
O^owy 3 klasy  
^obowy ,3 klasy. 1 

eztowy 3 klasy  
p«adwiśl. do Mławy:

: 5a«ażerski 
Jcztowy....................  .,

pyadwiśl. do Kowla: 
patowy

...........  ^oowo-mięjscowy............
2 . Obwodowa: 
s^g-orca wiedeńskiego ■. ■

Giełżyński Piotr, 
mieszka obecnie blizko Banku Polskiego, Ele­
ktoralna Nr lo, mieszkania 12. przyjmuje od 
nnkLVL 1 1J°- poł,,dni«-. Tamże znaczne 
Dobra Ziemskie obfitujące we wszystko, 
przy Kolei, tanio i na udogodniona d<ugie 
I07-i1<aty- 17497k

Kantor domu Handlowego

Henryka Herzberga
przeniesiony zosfaje z dniem 8 Lipca r. b. 
na ulicę Królewską Nr 37 nowy, w podwó- 
rza na prawo na 1 piętrze Nr 12- K17402-.

MAGAZYN UBIORÓW MĘZKICH

STANISŁAWA MARCINKOWSKIEGO'
jŚwięwkrzyzka Nr 7.

Mcm zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, że z dniem R-m linea
r. b. przeniosłem mój magazyn z ality Mazowieckiej na ulicę Świę okrzy- 
Sltą Nr 7, który zaopatrzyłem w wielki wyoór materiałów tak zagranicznych, 
iskoteź i krajowych. Mam nadzieję, że Szanowna Publiczność raczy zaszczy­
cać mnie swojemi względami, a ja za wszelką sumiennością Lędę się starał wywią­
zać » mojego zadania. n -

176oW U 1x1

Płaci nagrodę rnbll PI^O 
&FT temu, kto wykryje 
Złoczyńcą, który w dniu 
1-m Lipca r. b. p« godzinie 
ł-szej z rana, pomiędzy sta­
cjami Kotuń i Siedlce, na 
Wiorście 78, przez podłoże­
nie podkładów na szynach 
spowodował rozbicie po­
ciągu towarowego. K17527

"'tówiekszj Magazyn Garderoby męzkiej
BRACI KOCH Z WIEDNIA,

Miodowa. Sr 2,
poleca obfity assortyment wszelkiej możliwej garderoby męzkiej, 
po cenach bardzo umiarkowanych, z gwarancją za solidne wy­
kończenie roboty, podług najnowszych fasonów.

Szczególna uwagę Szanownej Publiczności zwracamy na:
Palta letnie .,T_<ord Palinerstoii“ . . po rs. 20. 
Prawdziwe angielskie ubiory podróżne ,, 20. 

liai eloki podróżne „Menszykóir^* z materjału nie­
przemakalnego w największym wyborze.

Bracia Koch z Wiednia,
Miodowa Nr 2.

pod firmą

W. MELLER i Spółka,
No wy-Świat Nr 67,

zaopatrzony w Płótna i IBieliznę stołową w różnych ga- 
1 " tunkacl),.

Skarpetki i Pończochy męzkie, damskie i dziecinne białe 
i kolorowe. <.6X11120 X.1C.

Kołdry jedwabne, atłasowe, kaszmirowe, atła­
sowe wełniane i tyXtykowe, ou rs. O.oO.

Masazyp przyjmuje Kołdry do roboty tak z wła- 
snych 'jak i powierzonych materjalów. K-14633

Nauczycielka, 
która ukończyła gimnazjum, poszukuje miej­
sca do początkujących dzieci lub do towa­
rzystwa, w Warszawie albo aa wy;azd.-— 
Wiadonioś : ulica Oboźna Nr 2, mieszk. $. 
Tamże Osoba posiadająca dyplom Instytutu 
Muzycznego, poszukuje lekcy) Muzyki, 
Teorji i Harnąoajl na godziny. k176 4 

Urzędnik Drogi Żelaznej, 
posiadający jńękny charakter pisma i dokła­
dną znajomość pqlskiego i rossyjskiego języka 
poszukuje odpowiedniego zajęcia w godzinach 
pobiurowych. Reflektanci raczą swój adres zło­
żyć w Warszawskiej Agenturze Ogłoszeń Se- 
natorska 22, pod lit. A. K, 17311k

2 Statki parowe odchodzą:
eoj .Warszawy do Płocka o godz. 9 zrana

Jennie (oprócz niedzieli).
torf . ocka do Warszawy o godz. 6 zrana

/■ennie (oprócz poniedziałku).
tła ^Ow°-Aieksanarji (Puław) do Sandomie-
5»..w poniedziałki, środy i piątki o godzinie

?>a. 30 zrana.
| hy Sandomierza do Nowo-Aleksandrji (Pu-

\ w niedziele, wtorki i czwartki o godzi- 
zrana. —

SKŁAD KOMISOWY

Koronek Ruskich, 
dnia 8 Lipca r. b. przeniesiony

£rjstal na tę samą ulicę Mazowiec-
pod Nr 3 nowy, na drugie pię- 
od frontu.______K—17397

' Od św.?Jana K12166

! Lokal za 300 rs.,
f ,rzy pokoje, przedpokój i kuchnia, elegancko

(trzytiiane, 1-sze piętro; oraz różne Lokale
JJniuijne i ĘJclep duży do wynajęcia.—Solna

i »Ji_ 1, lub u Rznący domu. Nowogrodzka Nr 5,

Do Marienbadu!
,nl) sąsiednich miejsc, poszukuje się towarzy-

podróży, na wspólny koszt 2-gą kla«ą,
I ? dniu 15—18 b. m. —Wiadomość w Składzie

^laei Henneberg, Krakowshie-Przedmie-
tgie Nr 81.__________ 1746 !k________

Poszukuje się

Lampy gazowej,
j ’ 'rzęch lub czterech ramionach wiszącej.—

®‘.,oby miał takową do zbycia, zechce zgłosić
,!? do fabryki kopert H. J. Rundo, Tłotna-

Nr 8.______________ 17555k________ _
ńo sprzedania za przystępną cenę 17590*

MEBLE!!!
’^echowe, bardzo mało używane, garnitur
rokatelą kryty , 2 Szafy rozbierane; fiarni-
Ul' franettzki; Para łóżek.Szeslong skórą kry-
Y: Biuro o 5-citi ezufl rdeh; Lustro; Kredens;

“lot jadalny, z krzesłami 1 regulator.—Ulica
y idok, drugi dom, od Marsziłkowskiej Nr 16,

oficynie r.a dolo, na prawo, rąicszk. Nr 16.

AC ETERYN
wyniszczający 16635w S| 

Odciski i Brodawki I 
bezpowrotnie, w krótkim czasie, wy- S 
nalazku Witolda Czajkowskiego, Pro- 
wizora Farmacji z Moskwy, W cenie 
po kop. 60 i po Rs. 1.—Sprzedaż hur- W 
towa i detaliczna w Magazynie Wi- p 
niarskiego, Nowy-Swiat Nr 62,— fa 
oraz w Składach Materiałów Aptecz- 3 
nyeh i w celniejszych Aptekach.

Odchod. Przych.
godziny i minuty

6 — n 9 50 w.
11 10 r. 5 55 p.

7 — p. 10 10 r.

9 40 w. 6 10 r.
8 25 r. 8 10 w.

7 — r. 10 35 w.
2 35 p. 2 45p.
4 45 w. 9 15 r.
8 25 r. 8 10 w.

11 20 r. 7 11 w
3
7

50 p.
12 w.

1
7

37 p. 
34r.

9 30 r. 7 33 w.
6 43 w. 3 53 r.

11 20 w. 10 20 r.

10 — r. 8 24 w.
6 17 w. 10 31 r.

2 10 p. 2 37 P-
10 — w. 9 10 r.
7 52 r. 10 27 w.

1 10 p. U 26 r.
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MEBLE GIĘTE I 
najświętszy eh lasonów, po stałych, bardzo umiarkowanych cenach, poleca SW 

DOM HANDLOWY ’
K V D K I C ZC I i S-Ltsl, 

ulica Senatorska Nr 25, dom Noprosa. k—16897 |Śj

Odlewnia i Warsziaiy mechaniczne „Paulinów" 

A. ROTHSTEIN I SYNOWIE, 
w Pruszkowie pod Warszawą, 

poleca odlewy żelazne i gotowe wyroby do budowli, wedle 
najnowszych z zagranicy sprowadzonych rysunków, jak: balkony, 
schody, balustrady, kraty do ogrodów i pomników; 
odboje, okna, rury, drzwiczki hermetyczne, urzą­
dzenia kuchen i różnego rodzaju ruszła do kotłów 
parowych.

Wszelkiego rodzaju odlewy maszynow e, oraz gotowe siecz­
karnie i pługi.

Wyroby naszej fabryki dostarczamy z najlepszego mate- 
rjału, po cenach umiarkowanych.

Rysunki i modele, są do obejrzenia w fabryce i w kantorze fa­
brycznym, gdzie obstalunki się przyjmują, Marszałkowska 38..K-17303e przyjmują, 3cznym,

Włodzimierska

pokrycia

icznej

Poleca T 
chów. Asfalt

szawy, w pra on 
dług najnowszej

nas rozpowszechnionym, sprawdzoną została 
em!, wykonanemi na żądanie Magistratu

.sfaltową, Paski tekturowe, Lak a 
rodzimy, nadmieniając, żo wyższo 
li przez firmę, a mianowicie nad

Skład wyrobów Motelowych i Żelazno-galanteryjnych
ALFREDA ORTHWEIN

w Warszawie, ulica Czysta Nr 6, 
poleca w najlepszym gatunku i po przy' 

stępnej cenie na sezon letni: 
Prysznice różnych systemów Lo 
downie pokojowe, f iltry do wody,
Gimnastyki dziecinne, Meble 
ogrodowe, Weloeypedy dziecinne, 
Wózki do wożenia dzęci, Łóżka i 
Kołj ski żelazne, Wózki dla cho­
rych, Wózki bujane, oraz znaczny 

wybór k—14879
XACZYi KlfHEXXK’H.

I Biuro Jeneralnej Agentury
i MOSKIEWSKIEGO TOWARZYSTWA

I Ubezpieczeń od ognia,
mieści się obecnie

I przy ulicy Żelazna Brama Kr 2.
obok wejścia do Ogrodu Saskiego. ,<17493

<> ■• jB-l
u podnóża Tatrów.

Nowo-wybudowany Zakład Przyrodoleczniczy, otwarty został w tym rolcn 30-go 
Czerwca. — Zaopatrzony we wszelkie przybory nowoczesnego wodoleczenia włącznie z ką- 
pietami parowemi i słonecznemi (helioterapią), tudzież w przyrząd elektryczny najno­
wszej konstrukcji. j j j

Przez wzgląd na zwiedzających to uzdrowisko licznych zwolenników dawniejszych 
metod leczenia, urządzono przy zakładzie Aptekę i Skład wód mineralnych.

k—17012 Właściciel i kierownik
__ ______ Br Warianty Piasecki zę bwowa.

W Drukarni Kvrjtra Warnawtkiyi).—Plac Teatralny Nr 73c (nowy 5).
Redaktor Wacław-Szymanowski.—Wybawca Gustaw Gebethner.

Hr

WYPRZEDAŻ
Skład Wyrobów Platerowanych

S. HANDELSMAN i S-ka, 
egzystujący przy ulicy Krakowskie-Przedmieście Nr 65, mający się 
przenieść na Senatorską ulicą do domu Nr 27, obok kościoła S-go An­
toniego, tymczasowo z powodu nieukończenia lokalu, przeniesiony zo­
stał do fabryki przy ulicy Dzielnej Nr 5, w domu własnym.

W fabryce dalsza Wyprzedaż rozmaitych przedmiotów wchodzą­
cych w zakres domowego użytku i kościelnych, po zniżonych cenach 
odbywa się.-—Reperacje najrychlej nadal wykonywają się. K-17393

INTERES FABRYCZNY
we własnej possesji mieszczący sie, znany i dobrze procentujący 
się—do sprzedania.—Bliższą wiadomość udzieli p. Rospendowski 
Budowniczy, zamieszkały we własnym domu, ulica Hoża Nr 12a. 
Codziennie rano do godz. 9 lub między 3—5 po południu. K i7636

Papierosy Samopalne 
uprzywilejowane 

z fabryki B-ci Egiz i S-ka w Petersburgu 
cieszące się ogromnem powodzeniem w Cesarstwie, nadeszły w znacznej ilości 

w cenie od 50 kop. do rs. 2, za 1OO sztuk 
do Składu Wyrobów Tabacznych,

Nr 22, jieiwgzy i rajlepiei renomowany Magazyn Ubiorów Męzlitch, j oleca rj* 
}s Śzanowrei Publiczności nowo-nadeszly wielki transport gotowych ubrań M 
H? rręzkicb, z najlepszych rrtgielskich, Irancuzkich i bruńsliich mate-

i rjałcw po możliwie najtańszych cenach. Garnitury żakietowe od ej 
M ‘z 4 rs.; Marynarkowe od 18 rs.; tak-paita letnie od 12 rs.; są także H 
3K lozmaite gatunki dla wszelkiego wieku, gotowe ubrania dla chłopczyków star- lj 
p m fzych i garnituiki dla dzieci zawsze w wielkim wyborze na sklarzic. p?

O liczne więc odwiedzanie mego Magazynu, upraszając $
pd pozostaje z szacunkiem
Łj Krawiec z Wiednia, ffefarsplac Nr f; w Warszawie tylko Sona- M 

terska Nr £2; w Kijowie, Kriszczatek, dom Linincenhol. k8624—

w Warszawie, ulica Graniczna Nr 10.
Handlującym odstępuje się stosowny rabat. k—17467 H?

Od 185G roku istniejąca

Fabryka Wyrobów Platerowanych
BRACI HENNEBERC,

w Warszawie, ulica Wolska Nr 15.
si. Skład Główny: KrakoWie-PrzediBietcie. wprost kościoła S-tej Anny. si. 

wraca szczególną uwagę na wprowadzone i wyrabiane przez nas od lat Kilku sztucce 
stołowe srebrzone, na zupełnie białym metalu; praktyka bowiem przekonała, ii 
gatunek ten had ihneint trwałością, a tein samem wartością celnje. Jeżeli naczynia i przy­
rządy platerowane i srebrzone na rowem srebrze zastąpię mają kosztowne srebra, a głównie 
nakrycia stołowe, to to ostatnie zadaniu temu należycie odpowiedzą, gdy srebrzenie pokry­
wać będzie metal zupełnie biały (najlepszy gatunek nowego srebra, tak aby wyciera­
nie się warstwy srebrnej odkrywało warstwę spodnia, niewiele różniącą się od srebra.

Zwraeomy uwayf, ie wyrolń) nasze z białego metalu, jroez fimn/ naszej, opatrzone 
tfdą itemnletn gwarantującym metal biały, dla nas wyłącznie w drodze prawem 

wskazanej przez Dipartament Przemyślu i Handlu zatwierdzonym, a przeto pod surową karą 
naśladowania w zbronionym.—Cenniki illustrowane na łądanie posyła sif franco i bez­
płatnie. *—11253

KUPUJE MEBLE UŻYWANE ŚWIEŻEGO FASONU

i

S 3

n N g p

.2 "c<c
B 
s

s 
ł

4.o3BOjeno Ueiisypon Bapiuana 30 1»h«(12 Irj-u; idbl roją.
“ 1 Patrz dodatek.

PIECHOn^KlEdO i S-ki, 
Marszałkowska Nr 60, róg Zielonego Placu, 1 i 2 piętro. 

Znaczny wybór mebli gotowych, krajowych i pogranicz­
nych.—Posiadając własne w arsztaty stolarskie i 
tapicerskie. przyjmuje obstalunki na roboty: stolarskie- 

meblowe, tapicerskie i dekoracyjne.
  14769k



począwszy od

Poszukuje się

Potrzebną jest

i> 17688

Sprzedaż
Instrumentów

Kakładacze i Odbieracze 
oraz dziewczęta do nauki, znajdą zajęcie 
w drukarni i litografii Ch. Keltira, uiiea 
Tłomackie Nr 9,n!7677

w średnim wieku, za obsługę jednał Mo* 
by, otrzymać może duży Pokój osobny, 
z angielską kuchnią, zdatny dla praoki. — 
Tłóiiiiickie Nr 2, mieszkania Nr 1, wiatio- 
inpeć pi jiodziny 4 do 6'lei. 1J696 r>

iiL1-^ "J ji 'irnrs 
Z pozwolenia Władzy szkolnej 

Uczeń klasy Vl-tej
— udziela korepetycje i.przygoto- 

-----  . — Ulica Solna Nr 1, 
17637 i>

Młody Człowiek,
z pięknem pismem, znajdzie natychmiast za­
trudnienie n 3. Laśdsberirera, Marszałkow­
ska Nr 34, ód godz. 12—3 i od 5—7. b17589

Były Nauczyciel
rztół prywatnych, p'.ęygntown do szkól rzą­
dowych, udziela lekafi w zakresie nauk gi­
mnazjalnych, oraz kun wereaCH języka fran- 
cązkiego i niemieckiego u siebie, inbnamń- 
ście. Adresu pod lit. M. {>. proszę oddać 
stróżowi.-Włodzimierska Nr 8. l7/>29o

Jest do sprzedania

Katarynka 
grająca 8 śztuk harmonijna. Komoda, Umv* 
w»l nia, S.tjlik do kart, Podstawa do lasek 
i wielu innych drobnych rzeczy, za niską 
eonu — Ul.ca Leszno N 9, inieszk. N 18 o 17670

i DRGAlfOW.
SALONY *

'do wynajmowaniu^ 
instrumentów.—o— , 4)8533
Dla ułatwienia

kupna,
SKŁAD urządził
w bieżący® sezonie

lat od 20 do 28, polka, znająca komoletnić 
krój i stroje, zaraz otrzyma miejsce.—Adres* 
uprasza składać w kiosks na Krakowskim* 
Przedmieściu obok Saskiego hotelu, pod lite- 
rami P. S. D. o 17607

uzdolnione do pudełek, oraz Gumowaczka po­
trzebne do składów fabrycznych ,Papeterio*. 
Leszno Nr 12. 17630 n

Osoba Młoda 
praktyczna i taktowna, znająca gnttownia 
język niemiecki, oraz nauki gimnazjalne, 
z.n', juzie zaraz zajęcie r.a stałe.—Plae św. Alo- 
kta idra Nr 8, mieszkania N't 9. 17644 n

SłT ’7- ?a maMy»ta Singera, do Za* 
kładu lapicerskiego. — Królewska Nr 19.

p>trzfrt»ny do handlu win i Towarów Kolb- 
nialnych. — Wiadomość w handlu róg Mar- 
szałkowskieą i~ Chmielnej. n 17672
176Ho

—i?S^i^miszsTSi»^P««cmb.—Wyroby Z IJtf maszyn "m'Ktatthtl WjStWie KUUI OdJOaCZON JOSlah Me- £ri Sum zamtt tam k 1120 —W«ii W MeKta 23,1-e fletu,
dałem. S1W iJnŁni produktami-zaleeający dawne systemy-przes nas zanucone,-jako nowo-uznani^opierają aa niw- ,
B^nioZ’UdaVSilku ’oK>b’ubUocznie interesowanych w sprzedaży.

kompletnie uzdatnionej w kroju sukien i ro­
bieniu kapeluszy damskich, na prewine ę 
blisko Warszawy.— Wiadomość: ulica Pie­
karska Nr 6, mieszkania 3. z>176t4
— - '-----■ ■' ' "' ..........................

Uzdolniony Giser,
fMaierz, znajdzie stale zatrudnienie w Za“ 
kłiMleie Giserskim, przy uiicv Nowolipki 
Nr 38a-__________ 17638 d

Księgarnia, Skład Nut i Fortepianów 
Gebethnera i Wolffa w Warszawie, 

posiada na głównym składzie:

JULJANA ŁĘTÓWSKIEGO 

IZRAEL H PUSZCZY, 
OBRAZEK DRAMATYCZNY W 5 ODSŁONACH 

NA TLE BIBLIJNYM,
(Zalecony do grania na konkursie Krakowskim 1879),

Cena kop. 75, z przesyłką pocztową kop. 85.
Do nabycia w znaczniejszych księgarniach w kraju i zagranicą. D J7723

Potrzebni są na. wieś
Ekonom bezżenny, 

z dobreini świadectwami i Panna Służąca 
zo świadectwami. — Wiadomość u P. Sił ber* 
•zyka, Wielka Nr 1?.

•w średnim wieku, znająca krój i krawieeezy- 
znę, szycie na maszynie, gospodarstwo do­
mowo, życzy przyjąć odpowiedni obowiązek. 
Wiadomość: Chmielna Nr 21, u stróża. 176'18o

miesięcznie, 
bez żadnej za 
r JiczH

ha dystrybucję ...i towary korzenne, craz 3 
Szafy sklepowe 1 Bufet, są do sprzedania z* 
przystępną cenę  Ulica Browarna Nr 23 
mieszkania Nr 26.  017632 *

Człowiek pojedynczy,
W .średnim wieku, dawniejszy obywatel ziem­
ski poszukuje zajęcia, jako Rządca w Kró­
lestwie, lub do Cesarstwa, pełniąc tam już 
•bowiązek, a w większym majątku zdecydo­
wany jest przyjąć miejsce Ekok nenia albo też 
* Warszawie Rządcy większego domu, lub 
jakiego ekonomicznego zajęcia, gwara reja 
laacji może być hypoteczna. Adres: Nowe- 
Miieta Mr 17, mieszkań a 6. 17574n

..... „j-- mvuuuxu,
jo cenach nader umiarkowanych prawdziwe 
arcydzieła sziuki rzeźbiarskiej’, jako to sta­
lagi rzeźbione salonowe, Biurso damskie orze­
chowe w styla francuskim, żardinierki, eta­
żerki do Wól jAk stające tak wiszące. Meble, 
Stoliki, Słąpki do kandelabrów, czarno rze­
źbione wszystko w najnowszym stylu, ładnej 
robety, z gruszkowego draewa. Obejrzeć mo­
żna codziennie u Rzeźbiarza Jaraerkiego- — 
Ulica. Książęca Nr,t>. 17709. o

Gimnazjom, t 
towuje do Gimnazjum. 
mieszkania Nr 5

■Młody Człowiek, pragnie pobierać lekcje

Francuzkiego.
Oferty proszę składać w Redakcji Kurjera 
Warszawskiego, pod hi- A- L Z. ,176690

kompletnie zdolna w kroju sukizn damskich, 
I mająca gust doory w ubieraniu takowych, j życzy przyjąć miejsce do zarządzania praco­

wnią dużą. — Wiadomość: nliea Zgoda Nr 1, 
wprost ulicy Przeskok, drugi dom od rogu 
Chmielnej, prawa oficyna w podwórzu, 2-gie 

’ piętro, mieszkania Nr 36. i7708o

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 8 (20) Lipca r. b., o godzinie 12 w południe odbędzie się w sali licytacyjnej Ma- 

tistratn miasta Warszawy licytacja ta minus przez opieczętowane deklaracje na dostawę 
» r 1882 różnych wrrobów sztnukietskich i innych gotowych przedmiotów do umundurowa­
nia niższych stopni Warszawskiej straty policyjnej 1 komendy pożarnej od cen w wykazie 
tnmieszczenych^^n^r nbjegania ,|ą 0 takowe przedsiębiorstwo *<oiy w czasie i miejscu 

*ytei oznaczonym na ręce p. o. Prezydenta Miasta opieczętowane deklaracjo napisane na 
parterze sieniowym ceny- kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego wraz z kwitem Kasy 
miasta Warszawy na złożone w tejże Kasie vadium w ilości is. 45j i na koszta ogłosse- 
bia rsj WWI.y do przejrzenia w Wdziało Administracyjnym Magistratu każdo- 

•Aziennie wyjąwszy dni świątecznych.  ..

Wzór do deklaracji.
W skutek ogłoszenia z dnia . . . podaję niniejszą deklarację, moeą której podej­

muje sie dostawy w r. 1882 różnych wyrobów szmitalerskich 1 innych gotowych przedmiotów Co umunduTowZnla niższych stopni Warszawskiej straży jmhcyjnąi . kommUy pożarn.j 0 

ćeaach w wykazie zamieszczonych i ustępujo.i takowych cen Proc.e>d»’ N (wypi8»ó )j. tt^mi') jJddaSi kię wszelkim obowiązkom^ zastrzeienKim w na.unkaeh hcytacyjnych za- 

n'1> ',lrK^t"1'na złożone w Kasie miasta Wąęśzawy wadium w ilości ^rs. 45>) i na koszta 

•płoszenia rs. 30 przy niniejszem załączam. , . , . ...
biało moje zamieszkanie w N. N. (wypisać miojsge zamieszkania).
Pisałem dnia N. (wypisać dzień, miesiąc 1 rok)- 

Rodpisne wyraźnie iinic i nazwisko. n—1 o324

HEMM / GROSSAASV
J>.BT JB O.

Wielki Skład

1 Fabryka Wyrobów Cementowych I
I K. IIŁM Jtt MW s.s.a,, |
■ poleca interesantom budowli: Fosaaz*‘ yłoby Moźdżieże i t. p. Obstaltiusi El

Parapety. Rynny, jako też: Lkierni. Zapas wielki f o cenie umiar- ■
■ upraszam — Ulica Grzybowska Nr 19, w cuk 17096— i, ■
■ kowanej-,,. . _ --m—

Potrzeba UCZHIA
do żeźbiarza, dobrej konduity.^UJ. Chmielna 
Nr 22._____________ ' ' ; P17475

Kantor Kaucjosowany, Niecnła Nr 4,

Bona Francuzka, 
z dobrą lekomeadacją, psszukuje miej'sca 
w Warszawie.—Załęska. ■*< 17414 n •

ZARZAD
DROGI ŻELAZNEJ 

1 Warszawsko-Terespolskiej 
zawiadamia niniciszctn osoby, inscicso- 
wane, że od 1 (13) Lipca r. b. otwar- | 
tom zostąje, sposobem próby na rok je­
den, przyjmowanie i wysyłanie w peł­
nym ładunku towarów z przystanku 
Dębe Wielkie i do tegoż przystanku 
przeznaczonych.

Ekspedycja wszelkich towarów wy- j 
syłanych z Pragi i Miłosny do przy- ’ 
stanku o którym mowa i z tegoż przy­
stanku do wszystkicli stacyj, w kie­
runku do Brześcia dopełnioną będzie 
dwa razy na tydzień t. j. w poniedział­
ki i czwartki, w kierunku zaś odwro­
tnym, t. j. z Brześcia do przystanku, 
we Środy i Piątki, z innych zaś stacyj, 
poczynając od Terespola, oraz z przy­
stanku do Miłosny i Pragi we Czwartki 
i Soboty każdego tygodnia.

Opłaty przewozowe pobierane będą 
na zasadzie taryfy miejscowej Drogi 
Żelaznej Warszawsko ■ Teiespolgkiej, 
przyczem opłata pi zewozowa za prze­
strzeń pomiędzy przystankiem Dele 
Wielkie a najbliższemi stacjami Miło­
sna resp. Nowo Mińsk, liczoną będzie 
jak za całą przestrzeń pomiędzy tomiż 
stacjami Miłosna i Nowo-Mmsk.

Transporty przeznaczone do przy­
stanku Dębe Wielkie; powinny być 
frankowane, ekspedjowane zaś z tego 
przystanku będą wysyłane na przekaz. 
Ładowanie i wyładowywanie towarów 
winno być dopełniane środkami intere­
santów-___________________ Dl 7645

Lekcje języka franeazkiego 
najsumienniej udzielane. — Chmielna Nr 13, 
dom p. Liel erta, niiefzk'. Nr 15, od godziny 
10-tej do 12-tej, lub adres* proszę składać' 
w kantorze Kurjera Warszawskiego pod łtte-. 
rami F. G. 50. »176 i3

BOBAfflaomm WMAWSKIM ® 153
Dnia 12 bpea 1881 roku. Wtorek. Dnie. 30 czerwca (12*łipca) D81 roku.

--------------------- ---- -- ____ *»a iyit

■ Gimnazistka
życzy przygotowywać do egzaminów Uczen­
nice, mające uczęszczać do Zakładów Nauko­
wych—Wiadomość: ulica Złota Nr 12, mje- 
szżauia Nr 3.■ni7643

Młody Człowiek,
z całkowitem wykształceniem gimnazjalnem 
lub co naimniaj posiadający świadectwo 
z rześciu klass, pragnący wstąpić na pra­
ktyko aptelcarską, zdnidxie pomieszczenie 
w-Aptece Weady i Wiorogórskiago, 
Nr 47 Krakowskie-Rrzodmieseie. P17612 

Miody Człowiek (Niemiec), 
obeznany 1 piśmiennictwem i rachunkowo- 
setą, tak w polskim jak i niemieckim języ­
ku, poszukuje odpewiedniego zajęcia, bądź 
to w sklepi*, magazynie lub fabryce^ tutaj 
lub na prowinęji —Adres: Mierzwieki, Nowo- 
miejska Nr 9, mieszkania 49. d151>76

Potrzeoną jeet zdatna 
■P A. N N A 

do krawieeczyzny, ze wszystkiem, oraz Pan­
ny na przychodnie.—Ulica Karmelicka Nr 7.

P17584 H. Grodaihaka.
Potrzebną jest

rodowita Francuzka 
na demi-plaee. — Wiadomość: ulica Wspólna 
Nr domu 7 litera A, mieszkania Nr *2, na 
parterze,  a 17581

bbl 1jEr" 9 
zaraz potrzebne są do nauki robienia kwia­
tów. — Wiadomość’w demu Nr 13 'przy u iry. 
Karmelickiej, dem p. Kempińskiego, stróż 
wśkaże.____________ - al7 591

: J Młoda Mężatka
życey sobie przyjąć DZIECKO.ido piersi.— 
Browarna Nr 8, mieszk. 17.________i> 17641

rj Potrzebną jest 
E M K A

do chłopczyka. — Wiadomość: Róg Długiej 
j Bielańskiej, w Składzie Wódek K. Schnaj-
1 ar f ’ —-— . . —--------1,17618 — - —-

^



Handlującym odstępuje sję rabat.
Zwraca się.BxezcffOlniej uwagę na wiel- 

ko£ó J^-ru 4, jako średnie i do "użycia do­
mowego najdogodniejsze.

[krembryliantowyJ
CREM BRILLANT J 

f Równa się swnjem zna. 1 
cżenicraz wartosciąka.® 

ji wniadegonazwiska. 
51 pod względem zalet.” 
S tSńpfciąiiekncjprze. 
ij dziwnabiająśćidelika. \ 

■ mość cery jaką na da. 
I je od naturalnej od róż. 
l nic się Bieda-.. ■ r

Pósznkujo miejsca

n17349

Składy w Perfumerjaeh Do­
brzańskiego: w Rydze, Kijo­
wie i Warszawie, przy ulicy 
Hr. Kotzebue (Brilhlowska), 
4-ty sklep od Wierzbowej.

d Przysposobienie i sprzedał niżej wy­
mienionego Środka, jako niezawierają- 
cego w swym składzie części szkodli-

-eB»oł’JoVv>

Wiadomość 
:ania Ni 23, ziana .

t młodym i etarsz.fńi obfitym pokarmem, bez 
długi), w każdym czasie dostać można.—Wia­
domość u Wiesiołowskiej. uY Grzybowska Njr22.

Za przystępni} cenę do sprzedania

7. początkiem roku szkolnego, otwartą zo- 
stanie , _ .out ,

i MATERACY LEOPOLDA BRE- 
NERT, pzeniesiony został na ulicę Mar­
szałkowską Nr 40, róg ulicy Zgoda, od 8-go 
Lipca r. b.  17569b

Do sprzedania:
za przystępną cenę, Szeslong i Stół jadalny 
z trzepią blatami orzechowy. — Uliea Złota 
Nr 10, m'eezk. Nr <8, stróż wskaże d1?309

Rs. 25 do 35,000 
potrzeba na dom duży, bezpośrednio pa To­
warzystwie, figurujące z sumą 50,000 rs. 
Reflektanoi raczą nadesłać adresy do Agen­
tury Ogłoszeń, Senatorska Nr 22, pod lite­
rami A. S. H- 1*381 d

-----------------------— —¥-

Wyżymaczki 
amerykańskie 
„EMPIRE" 

w trzech wielkościach, 
polecają

F. WIERZBICKI i S-ka,
róg Wierzbowej i Trębackiej.
Pd. Osoby z prowincji przy nadsyłaniu 

za Nr 3 rs 14,—za Nr 4 rs. 16,—za Nr 5rs. 
18, nie ponoszą kosztów opakowania i do- 

rl A I-aIo? '

1 h

Z powedn zwinięcia fabryki

Wyprzedaż krawatów 
hartowna i detaliczna, niżej kosztów, rów­
nież fra n cask i e’specjalnie do Fabrykacji 
krawatów .używane barchany, muszłi- 
ny, maszynki f t. p.’ za potowe ceny.— 
Hoża Hr 11 mieszkania Nr 5. P173Q6

kompletnie uŻilohrióW^stroj^w posiadająca 
język Francuzki lub .Niemiecki, pa wyjazd do 
Kóęsji na bardzo dogodnych wapnnkaęh.— 
Wiadomość w Magazynie Obuwyą Wieganpt 
Nowy-Swiat Nf-ś7i-ś—. .. jyjffw

fwódkę żytnią litewkę) kilkudziesięcio­
letnią, w partjach dowolnych po rs. 30 na 
wiadro, w Biurze Komisowem Kaucio- 
nowaaatn poiiedniet.wa i aleeeń b. Rajeuta 
J. Fedeckiego, Miodowa Nr 3. 17563d

Zupełna wyprzedaż Mebli orzechowych raa. 
honiowych i dębowych, sa cenę nader nizką, 
w Magazynie przy .ulicy Swlętokrzyzkiej i ro­
gi^ Bagno Nr 34, na l-n>, piętrze. P17069

Do sprzedania ,

Koń wierzchowy, 
młody, ras^j., angielskiej, .rosły, 
dej. — Wiadomość: Eryfranśki 
wskaże. lUliJLUlJUu 1UU !!!Kupuję!!! ==

Drogie kamienie, Zegarki, Złota i gg- 
Sreora, na stopienie do użytkn.

Henryk Juwiler f
Ulies Nowy świat Nr 59, mieszka- ^2. 
nia Nr 21. P17044 ■ —

hypotekwwany, morgów 44, z łąkami, lasem, 
domem mieszkalnym, ogrodem owocowym, 
łradytfkarnŁ gospodarskiemi, inwentarzem ży­
wym- i martwym i z zasiewami^ za summę 
rs. 9500. i- W iadotność na miejscu łnb u 
p. Rozwadowskiego Ekspedytora stacji Pra­
ga Nadwiślańska. 17355 o 

[Do sprzedania z powodu wyjazdu 

różne Meble, 
fake to: Garnitur orzechowy, Łóżka orzecho­
we, Łóżko dziecinne żelazne, Kolebka żela­
zna, Kredens i Szala jesionowe, fizeslong 
i t. d , oraz sprzęty i naczynia. knchónńe, po 
cenach naeer umiarkowanych—Mazowiec- i 
tea Nr Si, mieszkania 12. o 17473 .

na wioś, gospodarz; obeznany z tą ga lęzią 
ępLJat 20. zajmujący Się gospodarstwem, fa­
milijny, bez wynagrodzenia, tylko za mie­
szkacie i całkowite utrzymanie.— ’"’^---- ’’
ulica Złota Nr 16, miesza
do 9-tej. . iT.ódi e 

32, Chmielna 32.
Niniejszem mam zaszczyt uwiadomić Sza­
nowną Publiczność, że z dniem 8 Lipca o. r. 
otworzyłem przy rogu ulicy* Marszałkowskiej 
i Cnmielnej, od strony komory, pod Nr 32 
kantor, wynajmu Kareti-.i Powozów. Wszel­
kich starąń dokładając aby ekwipaże i ko­
nie były dobre, a usługa punktualną, pole­
cam się względom Szanownej Publicżnofed. 

O17508 W. Steczkowski.

W dniu 9 Lipca r. b., nowo-otwarzona 
Restauracja pod firmą „OJCÓW", przy ulicy 
Marszałkowskiej Nr Ba, wydawać będzie Śnia­
dania i Obiady M godąiny 12-tej dó.4-|ej 
po kop, 30, jak również Kolacje i wszelkie 
pbtraWy, po cenach umiarkowanych.

' 17491 i?M. RAPCEWIC2Ł

cz^erok-lassow-a z programem szirół rządo­
wych i w połączeniu z klasą wstępna i pen- 
Sjonatem. Zapis trwać będzie przez dwa raie- | 
siąee Lipióć i Sierpieńj lekcje zaś rozpoczną 
STlf dnia gO Sierpnia (1. Września)-r. b.

Warszawa, rfig ulicy-Marszałkowskiej i Je> ; 
rozolimsliie] Nr 5019. 7^

Lektor języka angielskiego przy uniwer- 
syteefe M arsza irsstm ’ . . i
P11-'640 -______ Herman BenuL—ó- 1

Powóz Lando
i szory angielskie dc sprzedania.—Maz^de- 
ck» Nr W. mwBzkania Nr 2. r>17o-«

polecają

F. Wierzbicki i S-ka, 
róg Wierzbowej i Trębackiej. 

~ JłnTBLE .., 
de odstąpienia w trażdym czasie, Łóżko ma­
honiowe i eleganckie, Szafa do rzęchy Je­
sionowa, s.ześć krzeseł jesionowych wyścieła­
nych w debrym stanie. — Wiadomość nltea 
Nowy Świat Nr 44, u właścicielki domu. t>17327

Do. odstąpienia, zaraz pod korsystnemi wa­
runkami . . ) ' ■'

Skład Węgli i Drzewa, 
wraz z potrzebnemi rekwizytami i parą Koni’ 
Marszałkowska Nr 25. D17299

pray ulicy Waliców jlFr 1, 
jtoleca wyroby swoje, po nader, umiarkowa­
nej cenie. d!'45?7

Wino Saint-Raphael ze znanych win jest tuyhogatste w pierwiastki 
uzdrawiające, wzmacniająco i toniczne. Przyjemhe dla żołądka, stanowi 
nieomylny środek pokrzepiający dla młodych kobiet dzieci i osćb w pode­
szłym wieku. Wyborhego smaku, należy do rzędu win najzbawitnniej 
działających na zdrowie. — Doza zwyczajna.; kielmzek po każdem jedzeniu.

Każ.dn butelka tego wina jest zśopatrżonh w stosowną /<ić£
etykietę, a korek pokryty kapslą z napisem : v laf

Spwdnje. Się : W Warszawie : u Pfl. Ant. Stąp^owsliicgo^ Dahrycza. Souamltie^o 
i Szulca, Kocha i Kułakowskiego, Koteckiegó i Śćhobirg- w aptekach Dra Heinricha, 
^SemV^kiego^Lilporpa, Karcza; w Magótignaoh aptecznych: PP. Spiessa, Gallego, 

Zeusefm^ ^fi'ozowskicgo; w Kaliszu : w aptece P. Bryndzy, etc. etc.

Exporta^ja rt^Prop" du Vin de St-Raphael, a Valence (Dr6me), France. 
 Ui>;;f 

Walce nowe, czysto gumowe, zakładają si? w przeciąga 24 godzin 
do wszystkich systemów wyżymaczek.--------------------------------- r>—10484
~ - - ■ ' ’ J da sprzedali i za bardzóurfiiirkowanH ceu$ ’

. lU Krosta dębowe, „ i JBWHLrzeźbione stołowe, do wyboru, 
x. Cena Krzeseł od Rs. 2 kop. 50 do Ks.

[ Bednarska Nr 3 aowy.-H. Collor. dITIW

Pó','1ikuje sio

WSPÓLNIKA
do prowadzenia fachu krawieckiego.—' 
Wiadomość: Trębacka Nr II, w pracowni 
Zlelińssiiego.—Tamże jrst Szafa w dobrym, 
Stauia do sprzedania.17203 n

iptoda ze ewieżym pokarmem bez długu, jest 
do umicezczeaia każdego czasu.—Ulica Śze- 
roki [mai Nr o, u Borzemskiej. 1754ót>

Potrzebną jest
Wszelkie kwity, wek- 

śle, i zobowiązania pod- 
■ pisane przez. Józefa Pojawskie- 

go datowąnę y»rzed rokiem 1880 są nieważne, 
jako już raz wypłacone, zastrzega się więc 
nibńttbywśriia takowych. o 17516

J. Pojawski. 
100 io 200 rs. wynagrodzenia 
temu co wynajdzie odpowiednią i stałą po- 
saoę prywatną w Król, lub Cesarstwie czło­
wiekowi młodemu. Dla porozumienia się 
bnżśzego, osoby intreeśowane tem, oferty 

Ipi4ś2ę fekłanać w kantorze Kurjera War- 
szawskiego pod lit. P. K. Nr 4. n!6989

i M M ....
■ Konwaliti). Najmodniejszy i najp-żyfełńnioj-
1 szy zapach, Fnbryki. Sztrommela', niedó- 

j.uezezaiąccj konktlrtncji. — U yrób z tego- 
rocznyęh kwjatów konwalji, połuilniowej Fran­
cji.— Nadeszły, dn Perliimerji a .la Heua?ssa;n- 
ce. Ulica Ur. Kotzebue, czwarty sklep, od 
W'e^fafcpjf, .i>140'Zo

Niesłychanie tanio! NOWA KOŁ­
DRA pluszowa, z powodu okoliczności, jest 
do sprzedania za pół ceny nómłjiąląej.—Adree: 
uileą Targowa Nr;i74c, rhiOszkttńia Nr 18 
lub 1L 17540 i> OTOl

W towiczii™-;’;
Jest do sprzedania POSESJA murowana, — 
w części drewniana, nad nteką, łokci kwadr. 
10,000, doehód około 590 rs. może być eeobflo 
sprzedany plac frontowy. Wiadomość ulica 
Podrzeczna Nr 370, u właśę. w Łowiczu, 15ó0<1d

Do kąpieli |
Cżepki ozdobne dla Pań po Rs. 1, Pasy 
do pływania, Woreczki do gąbki, Ręczni 

ki angielskie plecione i t. p. polecają

F. Wierzbicki i S-ka, 
róg Wierzbowej i Trębackiej. 

jfc Nowy fason, i

'—•
Uliea Muranowsta.Nr 10, 1754fr> A

DO SPRZEDANIA

rozmaity, w wyborowych gatunkach, wyżej 
jak na tysiącu pniąch.—Bliższa wiadomość: 
Ulica Lesaąo Nr 25, drugie piętro, od froatu, 
mieszkania Nr 3-, -________ 17570 o

Przyjmuje zamówienia na JL” K Zupełna Wyprzedaż
^rozmaitych MEBLI,

dobrze wykończonych, z własnej
A. H^rŁfdbryki, o 20% niżej od cen po- 

pmdńieli. —1 WITKOWSKI, ulica Ele- 
ktoralna Nr 13,_________ "1713-8.

We wsj Zalecie, odległej wioret 3 od sta- 
cji towarówei Uikói> drogi. ż»l»z>ei Nadwi­
ślańskiej, wiorst 5 od stacji Łuków drogi 
Terespolsfriej, w powieeie Łukowskim, jest 
do sprzedania_____ ———------------------- |

MEBLE!!!
orzechowe, bardzo mało używane, Garnitur 
brokatelą kryty, oraz 2 Szafy rozbierane. 
Szafka do bielizny, para Łozck, 2 Stoliki 
koaeoikowe do Garnitur angielski, 
Lustra, Biuro o 5 szufladach, Szeslong 
skórą kryty, Tualefa damską, Kredens 
masiv ezabowany, BtóFi.Tdalffy/iflsrzestami, 
Garnitur iraweuzM. — Ulica Chmielna 
wprost komory Nr 52. w oficynie na dole na 
elwo, Nr 8 mieszkania. , S17551

e. . i*1/

Na zasadzie pozwolenia władzy szkolne! I
V«L.I O-1-..2 Ła___ ■

,, mńici gnia- 
ika Nr 4, stróż 

t>l7072

.... . Do sprzedania

Majątek Ziemski^
położony w powieeie Błońskim gubernji War- 
ezawskie: kilka wiorst, od stneli Grodzisk 
rozległość 25 włok. Bliższe szczegóły, Hotel 
Dziekansa, Krakowskie - Przedmieście Nr 50 
mbzkania NrzO od 9 do 12, po południu ed 
3 ómi?n—»*r~'



* m
Hoża Nr 3, mieszkania Nr 11.

2

jS
3

Pralnia Drezdeńska,
PHca Twarda Nr 3, poszukuje zdolne
Ugasownico, do kosznh_____ 17432p_____

Hoża Nr. 3, mieszkania Nr 11.

JH Nowo orwietaiąca -łift ><l. 10 Łip. ' 
*S ca r. b. przy “ulicy H'żej Nr 3. ; 
;E mieszkanki Nr 11, pracownia su-
K hien damskie::: 

| „IREN*
:B Poleca s>ę łaskawym względom 
H Szanownej piAlicznośct T7Ó31r>

Zaraz do sprzedania
Morgów dużej miary dobrego grantu z 

"Myahkmi, kuźnią i warsztatem kołodińeję 
*«iui, .wraz ze źiiwem tegorocznym. — Wla- 
"•mość n Katarzyny Bischoff w Załuskach 
^ległych o 6 wiorst od rogatek Jerozolim- 
j*jcb przy szosie. nl751O

Z tMTwndu wyjazdu jest do sprzedania

feraitur Mebli
JFJ» angielskich, kryty lamą,

?.®*rej roboty i inne meble.—Uhea Sosnowa
5, 1.piętro, stuóż wąkaże. p!7520

Dd spra dtmia za cenę przystępną

ŻMturyMebli
 urzędownie zrobionych, oraz

^teslong. Sofii, Biurko i para Łóżek dębo- 
*yea. masie, i Materace, n Tapicera, Leszno 

19. P17M7 ,

Do sprzedania różna
ME i LUSTRA

•*ło używane, umeblowanie z kilkunastu 
Pokoi - Marszałkowska Nr 4S, w bra­
cie na 1-m piętrze. 172ftOt>

Za bardzo przystępną cenę
Do sprzedania 'W

lette orzechowe:
Garnitur Mebli brokatelą kryty, oraz Garni­
tur Francuzki, 2 Szafy rozbierane. Szafka de 
bielizny Toaleta, Kredens, Umywalka i Sze- 

jBlong skórą kryty. - Ulica Sienna Nr 19,
B& GOte, CTł6flzk. Kt* 1. 17265 D

Z powodu wy>wUi h

Do sprzedania
®*afa mahoniowa rozbierana, komoda ma- 
Wiowa, kredens, stół rozsuwany, lustra 
duże i 6 krzeseł.-Ulica Nowogrodzka Nr 
Mieszkania Nr 12.  d17U1
: Do sprzedania Meble mahoniowe, 
t- j. Szafa składana, Komoda wysoka z szu­
fladami, Toaleta, Parawan, '
Szafka oszklona, także Porcelana biała ze 
‘totem. Wssystko za przystęp!* eenę.--V^ 
£u>łna Nr 26. mieszkania Nr 1. p174o5

Za przystępna cenę do sprzedania 

We orzechowe, 
Biało używane, Garniturbrokatelą kryty, oraz 
2 Szafy rozbierane. Szafka do bielizny,para 
Łóżek, Umywalka, Stolik do kart Gar-* 
ni tur traacuzki, 2 Lustra, Biuro o 5-u 
szufladach, Szeslcng skóĄ kryty, Stół 
jadalny. Kredens szabowany. Kozetka 
>6Naeoleonek, Lampa stołowa i Dywa­
ny. Ul. Chmielna Nr 22, tam gdzie drzewka 
przed domem, wprost bramy na aoie. P17479

KOŃ 
rosły, ciemny kasztan, jest do sprzedania za 
przystępną cenę, żłób na cztery konie, dra­
bina zupełnie nowa. Buldog i oczny także 
Jest do sprzedania.—Ulica Nowy Świat Nr 34, 
Foksal w stajni Hrabiego Berga. P17284 

WÓZEK
trzy-bołowv, dla słabej osoby jest do sprze­
dani*. — Pawia Nr 21, u stelmacha Cywiń­
skiego^______________ ' : d173C9

Korzystny Interes!
Jest do ifórzedania Handel Wip i Towa­
rów Kolonialnych, z wyrobioną khjen- 
telą, w ożywionym punkcie, blizko targu.— 
Wiadomość w składno Materiał ów Aptecz- 
bjeh L. ópiesa 1 Syn, u P* Freyera. z>17317

Za rogatką Moskiewską

•4

do sprzedania lub do wydzierżawienia, mie­
szkań 11 ze sklepem, dzierżawy równej 
rs. 3C0, z obszernym narożnym placem, któ­
ry może być użytym na fabrykę lub t. p.— 
Wiadomość u właściciela Jankiewicza w Ka­
mionko Nr 13, blizko domu Orszana. »J7372

dó sprzedania i posada z pensją dla Leka­
rza na prowincji.—Wiadomość u p. Skomo- 
rowskiego, nliea Nowy Świat Nr domu 48. 
od 4 do 6 po południu. d!7448

♦ 
oraz obstalunki na wyprawę. — Wspólna 
Nr 26a, mieszkania Nr 15, frontowa oficyna, 
na 1-em piętzze. 17418 n

Siodło damskie
ktoby miał do sprzedania; uprasza się o po­
datne eeny i adresu w kantorze Kuriera pod 
liter. A. K. 3. P17469

Na lat 10, do odstąpienia zaraz, z. powodu 
śmierci, włók 14, mórg. 11, od Warszawy 
mii 6, przy kolei Terespolskiej, z inweita- 
rzem żywym i martwym. Zgłosić się do 
Kotarskiego Dzierżawcy Dóbr Miesi, przez 
Nowo-Mióek, wyjazd z Pragi, o godz. 11-tej 
rano do przystali u Cegłów. 17o66 o

U Akuszerki
je»t POKOIK osobny z wszelką wygodą, dla 
osób majaeyeh odbyć słabość.—Ulica Elekto­
ralna Nr 10 nowy. *17683

Z poWodu kończącego się sezonu,

Po cenie kosztu! 
Wyprzedaż Kwiatów 

Paryz&ich, oraz własnego wyrobu bukiety 
od 20 kop. — Fbryka Kwiatów T. Gór­
skiego, uliea Żabia Nr 4, dom hr. Z-.imy- 
skiego, na parterze, w oficynie. 17458 p'

ulica Graniczna Nr 13. 17124n
Sprzedaje się po eenaeh niesłychanie. 
tanich: Męzkie i damskie na 2 guziki 
po 50 kop. Jelonkowe do prairana 2 
guz. po 75 kop. Stębnowane z wybornej 
skórki po 70-kop.—Przyjmują się wszel­
kie obstalnnki w zakres ten wchodzące. |

Obiady Gospodarskie 1 
zdrowo i smacznie przyrządzone, przy skorej 
usłudze, po kop. 30 wydają się eodzień od 
godziny l*szoj do 5-tej. Tamże jest Pokój 
do odnajęcia z osobnom wejściem, eałodzien- 
nem życiem i usługą, za rs. 15 r. irsięeznie. 
Ulica Włodzimierska Nr 3, obok cyrku_^ala- 
mońskiego, stróż wskaże- i>17446

w Siedlcach,
wyrabia Kafle' iało polewane, szlufowe, 
równające się wyrobom pierwszorzędnych fa­
bryk kraj«wy®b, po cenach bardzo przystę- 
nnych. °raz stawia Piece, dające wielką 
oszczędność tak drogiego w tym czasie mnte- 
rjału opałowego. — Ulica Cmentarna dom 
własny.pll579

Na czasie
z powodu wyjazdu jest do sprzedania mle­
czarnia i kawiarnia, dobrze prosedująea 
od lat kilkunastu słynie. — Uhea Marszał­
kowska Nr 58. P17351

------------- - ■

Flaczarnia
jest de odstąpienia w każdym czasie, przy 
uliey Wspólnej pod Nr 1590 nowy 2, od lat 
8-min egzystująca, z dobrym powodzeniem.— 
Wiadomość na micmeu.017^95

OWOCE
w ogrodzie Pomologicznym, Nowisgrodzka 
Nr 36, otwartym codziennie od 2 do 7 po 
południu. d16435

PROŚBY
do wszystkich władz redaguje Biuro Radcy 
Honorowego Burby, bez żadnego pośrednictwa 
stręczycieli, bo przez lat kilkanaście zjedna­
ło sobie dosyć wyborowej klienteli, która wie, 
że ten tylko kto był referentem i tłumaczem 
rządowym, może redagować i tłumaczyć jak 
się naleły.—Adres: Czysta Nr 4. d!7649

KOLONJA
15,300 łokci kw., graniczących z ogro­
dem Sznstra, w pięknem położeniu, za ro­
gatką Boiwederską, są do sprzedania po 
60 kop. łokieć. Miejscowość stosowna do 
założenia fabryki lub willi. Z War­
szawy idzie gię Aieją Belwederską, naprze­
ciw posesji Szństra jest mostek murowany, 
za nim,  przy pierwszej drodze na prawo, 
wiodącej do cegielni, leży grunt, o którym 
mowa. Nr posiadłości 99. — Wiadomość u 
profesora E. C. 173140 p

Z powodu wyjazdu są do sprzedania

MEBLE mahoniowe, 
brokatełą kryte i Lustro w złoconych ra­
mach, za naaer przystępną cenę. — Widzieć 
można codziennie pomiędzy godziną 4 a 6.— 
Ulica Karmelicka Nr 40, mieszkania Nr 5, 
na 2-m piętrze. P17342

Z powodu wyjazdu są do sprzedania 
2VE ZE ZB IŁ ZE:

Szafa jesionowa, Stół mahoniowy. Solu maho­
niowa i Komoda jesionowa. — Ulica Sienna 
Nr 7 nowy, mieszkania Nr 27, w podwórzu 
w oficynie. i>1759C

Z powodu wyjazdu jest do sprzuania 

.  MEBLE k tanio 
no sprzedania 2 Garnitury, Sofa turecka, 
Sioslonffi Etażerki, Wieszadła, Lustro w zło­
conych ramach używane za rs. 12, Biurka 
orzechowe od W. »0, Stoły do garniturów 
od Rs. 10, Gz.Vm8y z rozetami do firanek 
no rs. l > wiele innych Mebli.—Ulica Orla 
^>* 12." w Zakładzie Tapieerskim. P17583 
Potrzeba ' pożyczki albo wspólnika z kapitałem

Rs. 300, 
do interesu dającego dobre utrzymanie, poży­
czający może mieć za procent mieszkanie 
wspólne przy małieństwie przyzwoitem i bez- 
dzietnem i całodzienne żyeie, gwarancja na 
całym interesie. — Oferty proszę skladnćpod 
litra*. W. M. w kiosku na Podwalu. d17w94

złożona z 7-miu dojnych krów, ealego do te­
go urządzenia, jakoteż i z letnim oplazonym 
paśnikiem. — Wiadomość na miejscu: uaea 
Dz eina Nr 3. ________________ i>17586

25 KRÓW 
(tojnyck ilo spHsiaaia

w dniu 12 Lipca r. b. na folwarku <wrez0wka, o wiorst 7 od stacji 
kolei Terespolskiej Łuków cdle- 
głym._______________ D17578

I,M0“ Bebra Ziemskie
różnej wielkości są do sprzedania, Kapitał 
rs. 30,WO do wypożyczenia na dobra. Dwa 
pokoje od frontu, z wspólnym przedpoko­
jem, pojedynczo lub razem, do odnajęcia, 
z Usługą, na żądanie ze stołem.—Wiadomość 
bliższa Nowogrodzka Nr 3, stróż wskaże, co- 
dzjennie raao do K), po południu od 3 do. 6.

Dzierżawa

Kurjery Warszawskie
od łat kilku ukomplctowane, do sprzedania. 
Wiadomość u P. Jaworowskiej, przy ulicy 
Alelcsandrja, róg Sewerynowa pod Nr 14 
278ża, na 2-em piętrze, drzwi 22. 17508 r>

Do sprzedania:
Dwie kapy jedwabne za ts. 30; Cztery 
poszewki jedwabne z.* rs. 15; Tumaki atła­
sem kryte za rs. 180; wszystko mało używa- 
ne—Złota Nr 18, stróż w staże. Ó17532

mnły, na jednego i na parę koni, używany. 
Powóz z fordeklem używany, u ślusarza.— 
Hotel Drezdeński, ulica Długa Nr 556, nowy 
Nr 30.________________ • P17289

Przyjmuje się do szycia wszelka

RAPS GRUBY 
wyborowy zimowy i pszenicę Ko- 
st *om£ę najlepszego gatnnku do sie­
wu do sprzedania w ilościach znacznych. 
O wczesne zamówienia prosi Administracja 
Dóbr Moszna, przez Pruszków, stacja kolei 
Warszawsko-Wiedeńskiej,_____ 17436 p

Fabryka Kapeluszy 
Słomkowych i Ryżowych przeniesioną została 
z rogu ulicy Siennej i Marszałkowskiej na 
ulicę Marszałkowską pod Nr 49. 17464d

Jest do sprzedan’a 

Sklep Wiktuałów 
z towarem i przyrządami, za rs. 130, z po­
wodu nagłego wyjazdu. — Zackopowa Nr 9, 
zft rogatką Wolską. k 17582

Zaraz do sprzedania

Sklep Norymberski
z materiałami Piśmiennemi oraz Dystrybucją, 
przy sklepie mieszkanie. — Świętokrzyzka 
Nr 9. P17592

Jest do odstąpienia zaraz 

sklep Mydlarski 
z pokojem, z urządzeniem i towarem.—Ulica 
N owy - Ś w i ąt Nr o._________ i>17611

obszerny do wynajęcia w środku miasta, 
zdatny na wszelki użytek.—Wiadomość: uli. 
ea Elektoralna Nr 32, mieszk. 5. P176C0

Do odstąpienia z powodu wyjazdu

Pralnia krajowa 
biolizny.—Długa Nr 8, gdzie cyrkuł. i>17602

z epoki Ludwika XVI. Eiurtee wykładane, 
ozdobione bronzami, do sprzedania. -» Hoża 
Nr 14 lit. a. mieszkania 14, od godz. 19-tej 
rano do 5-tei Wieczorem.______ ni7608

Ogłoszenie.
Gazometr ao 3-ch płomieni. Szafy jesionowe 
i Bufety nabyć można tanio. — Wiadomeśó 
w Składzie wyrobów tabacznyeh ,Juljaa“, 
Bielańska Nr 9, w hotelu Paryźfcłm. P17619

Restauracja.
Kontrakt o dzierżawę restauracji w hotelu 
Saskim z dniem 1-m Października r. b. upły­
wa. Óśoby fachowe, życzące wynająć tako­
wą, dla przejrzenia warunków zecheą się 
zgłosić do Rządcy hotelu Saskiego. nl7610

Z dniem 8 Lipca r. b.

Fabryka Pończoch 
HOT bez szwu,, *7Mi 

przeniesioną została z Tlomaekiego na ulicę 
Leszno Nr 11. 17647 t>

Do sprzedania

FORTEPIAN
fabryki Zejdlera, mało używany, zupełnie 
w dobrym stanie, a także Garnitur mebli
gabinetowych, petersburskiej fabryki.—Saski 
Plac, dom dawniej Skwarcowa Nr 6, zapytać 
stręai; od 1-szoj do 4-tej po południu, d 17653

Do spnedania
S T O Tu I b: I 

konsolkowe do kart, orzeenowe i mahonio­
we za przystępną cenę. — Ulica Ogrodowa 
Nr 6, mieszkania Nr 31.  n17503

PIEKARNIA
jest do wydzierżawienia piekarnia komplet­
nie urządzona na bardzo korzystnych wa­
runkach i w miejscowości bardzo nandlowej. 
Wiadomość w Warszawie, przy ulicy Świę- 

l ojerskiej Nr 10, u Adwokata pana Śpie­
waka. »17525

Do wynajęcia duży

Warsztat Stolarski
oraz mniejsze warsraty ślusarskie, sto­
larskie lub inne razemj z mieszkaniami; 
stajnie, wozownie, mieszkania po 
dwa pokoje, przedpokój, kuchnia, piwni­
ca, komórka 14 rubli miesięcznie, pokój, ku­
chnia, piwnica, komórka 12 rubli miosięez- 
nie.—Sienna Nr 6a, 1147ł, pierwszy dom od 
ulicy Żelaznej, wiadomość u stróża. r>16684

z przyległym pokojem i pakamerem, oraz pi- 
wmcą, w dobrym miejscu, każdego czasu jest 
do ea8tąpiema ua każdy proceder, prxy ulicy 
N.owonnejskiej pod Nr 22/165. d!7470

5bć intmii
, DO SPRZEDANIA

dl* Amatiy^w i Znawców, małej i większej 
rasy, czarne, podpalane i białe, z jedwabnym 
włosem, PUDEL presse czarny, włos 
jedwanby, uczony, Nauflandski 7 m., czystej 
rasy angielskiej Buldogi i inne psy.—P*.

■ wi* Nr 41a. przed domem zielone sztachetki. 
I W Bawarji. 17186 ■

7486



W y przedaż

i

przy ulicy Dzikiej Nr .29, windom aż tamże. [
Apwo-rcao UeHsypoi)'W Diukami Kurjera, fPar»6v*ilucc>.r--riac 1’eatraDiy Nir 47g (rowy 6).

do odnajęcia. — Chmielna Nr 20, na dole od 
frontu, miesza. Nr 2.n!7635

Utrechtem kryty, Pzeslong, Kanapa i Gzemaf1
Nowy-Świat Nr 7, mieszk, _____ i>17646

widny, suchy, bardzo ciepiy, z osobnem wej­
ściem, od frontu na 2-m piętrze, jest do wy­
najęcia każdego czasu. — Solna Nr 14, mie­
szkania Nr 14. 017595

mogące służyć ogólnie na pomieszczenia ja­
kiego zakładu naukowego, lub odpowiednich 
warsztatów, albo na mieszkania szczegółowe. 
Wiadomość u właściciela, mieszkającego 
przy ulicy Siennei Nr 3, na 1 piętrze. 173370

* o
do wynajęcia, o dwóch oknach wychodzących 
na ogródek, dla osoby przyzwoitej, lun na 
skład rzeczy.—Chmielna Nr 19, mieszk. 14. ------------   ■■ ■ , .1

a> 
3

z kuchnią, na parterze, do. najęcia zaraz za 
rs. 600 rocznie, róg ulicy Żabiej Nr 4.— 
Wiadomość w Biurze Jakor, lub u stróża 
domu.  nl7483

Każdego czasu do wynajęcia przy lamilji 
pokój od frontu, na 2-ni piętrze, Z meblami, 
usługą i całodzienne™ życiem, za cenę Rs. 40 
miesięcznie.—Nowy-Świat Ni- 38, mieszk. 4.

»
jest do wynajęcia Pokój duży, z takąż kuchnią. 
I lica Muranowska Nr 16, itróż wskaże.

Do wynajęcia każdego czasu:
Pokój duży z osobnem wejściem, od fron­

tu. Pokoj ze wspólnym przedpokojem i z opa­
łem, na 3-em piętrze, przy ulicy Nowolipki 
Nr 19 W razie żądania może być i z herba­
tą.—Wiadomość na miejscu.ni7692

młoda, z obtiiym pokarmem 3-miesięcznym, 
bez żadnego długu, jest u Akuszerki.— Nowe- 
MiaSto Nr 17, naprzeciwko kościoła św. 
Kazimierza._____________ n!7690

Nagrody Rs. 25.
Katarzyna Polkowska ze wsi Ko­
mornik, gminy Komorniki, w m. 
Tarczynie, przy odbieraniu raty 
od Abrama Koper, zgubiła WE­
KSEL na 300 rs., który mógł być 
u niej wreszcie skradzionym. Ktoby 
udzielił wiadomość właścicielce 
wekslu pod wyżej wymienionym 
adresem, gdzie takowy się znajdu­
je, otrzyma wyżej oznaczony na­
grodę. D17618

Buldogi szczenięta
są do sprzedania. — Gołębia Nr 9, mieszka- 
nu Nr 11.  • n17642

Przyjmują się
Suknie do roboty

i wykończają Elę podług najświeższych żór- 
Maii jaryzkich. po możliwie nizkich renach, 
oraz przyjmuje się wszelka krawiecczyzna 
damska i ubranka dziecinne z magazynów i 
sklepów, wykończenie spieszne i a kura' n\— 
Uhca Leszno Nr 7, oficyna poprzeczna, dru­
gie piętro, mieszkania Nr li'.

17710 p_______ Te kia Ciec horns ka.

5 Pokoi, w tern 4 wielkie i jeden mniejszy 
i duża kuchnie. Mieszkanie to odpowiednio 
jest na Zakład handlowy. — Wiadomość 
na miejscu, mieszkania Nr 3. 14069 v

Meno czasu do wynajęcia:
Lokal na Warsztat stolarski z mieszka­
niem,, za rs. 3o<i: Suterena na Mazie i 
mieszkanie, za rs. 180: Salon z balkonem 
n 1-m piętrze i Kuchnia, z rs. 96; Pokój 
i cygankiem, za rs. 72.—Wiadomńsfc w Bjn. 
rze Kon isiwem b. Rejenta J. Fedeckiego, 
ul,ca. Mi—iow" 'r_3._____ 1767.5 r>

Żórawia Nr 8 
do najęcia od 8 Lipca 'r b. Pokój z od­
dziel nem wejściem, na dole od frontu, z me- 
b]ami lub bez.—Wiadomość u stróża. 17082r>

Za cenę przystępną do sprzedania

2 Garnitury Mebli.
Mahoniowy i Orzechowy urzędowej roboty 
gustownie pokryte Szeslong orzechowy 
kryty skórą amerykańską, stare mobe przy ', 
myje w zamian a także irzyjmuje się wszel­
kie rokoty wchodzące w zaures tapicerstra- 
Ulica Elektoralna Ńr 7a. nl76óf

Dla pp. Właścicieli
Domów.

Kontrakta najmu lokali, kwitarjuszo komor­
nego, terminatki, prośby do Sędziów Miro- 
wych, listy lokatoiów, karty na lokale, ra­
porty, plenipotencje i inne druki poleca Dru­
karnia i litografia Ch. Keltera, ulica Tło- 
maekie N 9. Rejestra i druki Goapo- 
d ar s kie._______________________ nl 7678

wdowa, z półrocznem pokarmem,, łez długu, 
jest d.i umieszczenia u Akuszerki .
Ulica fańska. Nr 66, mieszk. 1— Pubil

Poszukuje się

2 Figur
stojących wysekośęi od 2i do 2*. łokci z ka­
mienia terracoty, lub z odlewu cynkowe­
go. Ktoby takowe pcsiadal zeehce zgłosić 
się listownie pod lit. A. B. Z. w Kantorze 
Kurjera Warszawskiego. 017666

Jest do sprzedania

ortepian
czarny, krótki z blatem i 4 szprejcami, pra-i 
wie nowy,'za rs. 369.—Sosnowa Nr aa, róc 
Siennej, mieszk. Nr 6, 2-gie piętro. nl7684'

MAMKA
wieska, ze świeżym i obfitym pokarmem, 
bes długu, jest u Akuszerki. — Nowolipie 
Nr 7. P17686

™ W Fabryce
1,- Fortepianów 
Józefa Hildt, 

dawniej Antoni Hofer, jest do sprzeda- 
n:a PEDAŁ, przydatny dla pp. Orgarmi- 
strzów, lormat fortepianowy.—Uiica Elekto­
ralna Nr 6. 17680 o

Kapitał 50,000 rs. 
częściowo jest, do ulokowania na hipotekę 
domów murowanych na procent umiarkowa­
ny.—Wiadomość pod Nr 15, przy ulicy Sol­
nej na 1 piętr.e od frontu Nr 4 'okalu, r.no 
do 9, wpołndnie nil rei godziny. n17655

BI zkó ogrodu Saskiego

POKÓJ
z meblami do wynajęcia. . — Maiszaikowskn 
Nr 6(1, mieszkania 13.________ nl7362

W domu Nr 18 przy ulicy Zielnej, gdzie 
dotąd tnieseiło się gimnazjum, są do wyna­
jmem

ą— — —
towarów norymberskich, łokciowych, halek, 
firanek, wstążek, haftów, oraz krawatów po 
zwiniętym sklepie, na ulicy Nowy-Świat 
Nr 21, odbywa się w dalszym ciągu w mie­
szkaniu moim przy ulicy Chmielnej Nr 25, 
w bramie na dole—Tamże sprzedają się:

Obicia papierowe,
po cenach znacznie obniżonych. 

17701 £ A. REMEIERZ.

de odnajęcia, dla osoby pki żeńskiej, cho­
dzącej do jakiego zajęcia, może być zżyłem. 
Wiadomość w Kiosku przy Koperniku. 17707n
o

Przy ulicy Długiej Nr 22, mieszka­
nia Nr 23, przyjmują się wszelkie

Roboty Stolarskie 
( Tapicerskio, również sy na składzie 
rntowe Meble.—Tamże jest Pokoik z maszy­
ną dla Panny do wynajęcia. 17668 o i

Urządzanie Sklepowe 
po zwiniętym sklepie, jest do zbycia, za 
nizkn cenę, przy ulicy Chmielnej Nr 25, w bra­

ni e na lewo____ ____________ 17702o_____

wystawiony przez L. Przemyskiego na rs. 150 
dnia 26 Października 18:0 r. na imię Marą 
Przetaczyńskioj, w tych dniach zaginął. 
Upraszam o zwrot tikowego na ulicę Ogro­
dową pod Nr 24, gdyś z mogo użytku mieć 
nie można, ponieważ zrobiono zastrzeżenie i 
wydany został duglikat.______17609 i>

Dnia 7 Lipca r. U, na. drodze pomiędzy 
Warszawą a Nowem-Miastem nad Pilicą, 
skradziono biednej służącej, jadącęj ze spra­
wunkami dla gospody chrzeżcianskiej 

PACZKĘ 
zawierając* 5 kamieni kawy. Ktoby z ucz­
ciwych lodzi spostrzegłszy w rękach zło­
dzieja ten przedmiot, dał wiadomość listowną 
do .wspomntonej gerpody w Nowem-MMcIe 
„ad Pilicą, z wymienieniem miejsc i swego za- 
jn ieszkiłilia, gazie tej straty poszukiwać mo­
żna, otrzyma, nagrody rs. 6. jeżoli_ takowej 
żądać będzie. 17577 p

Jęst do sprzedania
Sklep Wiktuałów 

z powodu zmiany fmilijanej, egzystujący od 
lat 20-tu— Uiica Piwna Nr 4. nl<b76

Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia za 
cenę przystępną vl7648

Sklep Wiktuałów

Jest do wynajęcia zaraz i 
5 Póki, przedpokój, kuchnia na 1-m piętrz”. I 
z oknami na ogród, za rs 369; Sklep z przy- i 
ległem mieszkaniem, w dobrym stanie, za 
rs '.60 ro'znie. — Wiadomość na miejscu 
Ulica Leszno Nr 6 >. 17665 o

Jest do odstąpienia każdego czasu 
SKLEP MYDLARSKI 

z oknom i dwa Pokoje, kumorne rs. 425 ro­
cznie — Tamże jest do sprzedania szafa i 
dwa Łóżka. — Ulica Chmielna Nr 10, blizko 
do Nowego-Światu___________ 17706 r>_____
a n i n ■ •

PIANINO 
zagraniczne do wynajęcia. — Uiica Gnojn* 
Nr 1, mieszkania Nr 21. n!7667

Dnia 8 Lipca r. b„ zgnuionv został 
paszport 

Katarzyny Szpakowskięj. Upraszam łaska'1 
wt-go znalazcę o zwot pod Nr 18, mieszka­
nia Nr 8, na Nowv-Świat do pani Trezeń-' 
skiej' X-P. ■’ ~ A 1~7(Ą"

Nagrody rs. 2.
Zgubiono tijrię paezki papieru firmowane­

go Ch. L. Ehrlich i Le nder. .Olkauz. Zna-1 
iazeę proszę oddnć na plac Grzybowski Nr 10/ 
do zegarmistrza Marinbyld. ______ 17708 p ó

Nagrody rs. 10.
Pbitc-cigar siebrny karbowany z mo>»*| , 

graniem nałożonym If. C. 1 koroną, zgubiono 
w Niedzteię dnia 10 0 godzinie 12 w połu­
dnie, w priojeździo derożka z ulicy Miodo­
wej do kolei Warez..Wiedeńskiej, lub w wa­
gonie pociągu spacerowego. Łaskawy zna­
lazca zechee złożyć takowy za pęwyżezłi 
nagrodą w noigazynie bielizny Władysława 
ątrakacz, Miodowa Nr 11._____ 17632 6

W Niedzielę idąc z Łazienek, pod Uiazao- 
wem, przy ulicy Górnej, napotkałem Chłop-; 
czyha zabłąkanego, mający lat 3, w utwo­
rze perkalikowym w różowe paski, bez obu-, 
wia. Rodzice zgłosić się mogą uod Nr 57, 
przy ulicy Czerniakowskiej, do J. Ilerr, wra- 
zie niezgioszenia się w tych dniaeh, przyj-i 
inuje na swoje wychowanie. Do dnia 14| 
Lipca, po terminie żeby żainej pretensji nie 
mieli rodniee. 17662 »

W punkcie dla każdego pożądanym jest zj»o- 
wodu wyjazdu do odstąpienia Mieszkanie 
kawalerskie, z koińplotnem umeblowaniem 
elegancniem, na własność; — Wiadomość 
w kiosku, na placu Teatralnym. P17593 

l>o najęcia
Pól ILoSśtilu

na proceder lub mieszkanie. Taftże jest miej­
sce porządne dla osoby pojedyńczej na par­
terze. — Sienna przy Nowym - Grzybowie Nr 
6, lub Nr 35. Tamże Zakład h usarski do zby­
cia. ’ 017681

Jest do sprzedania 
FORTEPIAN, 

fabryki Kralla & Seidier, oraz 
zagraniczny, do wyboru, oby­

dwa palisandrowe, czarne.—Wiadomość: uliea 
Mioiowa Nr 3, stróż wskażę. 17697 o_____

Do sprzedania za przystę­
pną cenę

_ 2 Garnitury Mebli,
ryp.sem krytych, oraz Szały orzechowe, Kre- 
densa dębowe. Łóżka. Komody, Bibljoteki. Sto- 
lisi do kart, limy walnie i t. p. Mebie.—Wiad. 
lóg Hcżć i uciej Nr 15, n stolarza. 17jjj31o 

Jan Wojniakiewicz 
przeniósł swój Zakład z Nowcgo-Światu na 
ulicę a recką prd Nr 4, drugi dom ud No­
wego- Światu....1’rzytem polecam się łaskawij 
pamięci ■ barnom, że przyjmuję co ro­
boty żukuie, faletory i wszelkich Okryć, a to 
w kmywam jak najstaranniej, podług naj- 
twielszej mody, także wyuczam kroju w kród- 
kim masie i praktycznym sposobem i to bez 
ża11 nych przechwalek._____ 17705 u_____

U Auszerki Kosińskiej 
znajdują s i Pokoje osobne, htb.wspólne, dla. 
d.-m na słabość, Jlrt ‘enach umiarkowanych, 
z cmi '.cżenjem dziecka. Dyskrecja nśjsci- 
ślejtzi zapewnia się. — Ulica Kwiętojerska 
Nr i , m eszkania 7. _____ 17694 p

POKOJE
dla osób spodziewa jących się słabości, lab dla 
przyjeżdżających na kurację, ze stołem i 
wszelkiomi wygodami, są u Akuszerki. — 
Chmielna Nr 33._____________ 17550 p_____ _

Jerozolimska Aleja Nr 26.

Dwa Pokoje 
przedpokój i piwnica, do wynajęcia, przy 
rodzinie. Stróż wskaże. 17548 o

MIESZKANIE 
złożone z 4-ch Pokoi, przedpokoju i kuchni, 
świeżo i elegancko odnowionych, przy ulicy 
Instytutowej pod Niem 6, na II piętrze, 
za cenę rs. 6aO, jest zaraz do odnajęcia. — 
Wiadomość w Sali Licytacyjnej.

Od św. Jana do wynaję­
cia przy nłicy Rybaki JUr 14 
nowy Dl 7483

Dm POKOJE, 
kuchnia, góra oddzielna, 
piwnica, koi.iórka i zacie­
niony ogródek. — Wiado­
mość n Rzędcy w nitejacn.
Z powodu wyjazdu jest do wynajęcia zaraz

Mieszkanie umeblowane, 
składająca się z salonu obszernego, gabinetu 
i przedpokoju, miesięcznie za Rs. 25, możo 
być także dodany fortepian. — Wiadomość: 
Hoża Nr 12, mieszk. 2, na parterze, t>17445

Znaleziono , " .08 ul' 

Woreczek z pieniędzmi 
w Sobotę 9 Lipea, odebrać można przy ulicy 
SwiętoJcrskiej Nr 12, mieszkania 18, za udo­
wodnieniem i zwrotem kosztów-. 17559 o

Letnie Mieszkania
w Nowo-Mińsku, przy kolei Terespolskiej.— 
Wiadomość na staęji w butecie. n!7424

Do odnajęcia każdego czasu 

obszerny Salon, 
pokój sypialny i jirzedpokój, elegancko ume­
blowane, z usługą i samowarem, na 1-m 
piętrze, w domu przy placu św. Aleksandra 
Wiadomość w kiosku na rogu Jerozolimskie 
Alei i Nowrgo-Światu.__________p!742‘ł

W Pruszkowie st. dr. żel. Warez.-Wie­
deńskiej, jest do wynajęcia kilka 

Letnich Mieszkań, 
w aomu murowanym zaraz przy stacji. Wia­
domość w PrutzKowie. lub w Warszawie, 
Marszałkowska Nr 38, u pp. A. Rothstein 
i synowie.17301 i>

jy
Do wynajęcia od 8 Mp« r- P«T nli«y Do sprwdania _ _ ,Garnitur Mebli

U Akuszerki fil. S.
Osoly życzące odbyć t labość, znajdą w ss- 
żduj ehwilt osobne Polcojo na bardzo do- 
godnyuh warunkach, z troskliwą opieką, se­
kret poręczani, r. także przyjmuje zamówie- 
nia.--Uiica Bracka Nr 6. r!6736

Na parterze umeblowane

3 POKOJE 
lirkedprtKój, kii*h:iia z wygodami, do odnaję­
cia każdego czasu do 1 października. Tamże 
potrzebna Eona polka do dwojga dzieei i 
do wyręczenia pani.(z wyjazdem na Litwę.— 
Wiadomość Nowr Świat Nr 19, mieszkania 
Nr II._________ ’__________________r»17119

W każdym czasie jest dn wynajęcia 
O TT <Ź> J 

ze wspólnym płzednokoiem, dla osoby poje­
dynczej. — Wiadomość na miejscu: Wilcza 
Nr 11 domu, m-oszi-ania 4. nl7394


